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K U R I E R  L I T E W S K I

w  W IL N IE  w  P IĄ T E K  DNIA

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .

Podług doniesienia gazety, P oczty  P ó łn o c n e /, dato- 
łraney  z Petersburga  d. i 5 m aja ,  N. Cesarz Jntć, U. 2 4 
k iet. o godzinie tfmęy wieczorem, w pożądanym stanie; 
zdrow ia przybył do K am ieńca Podolskiego. Lud mnogi, 
rodośnemi ok rzykam i,  wśród odgłosu dzwonów, przeproś 
M l/.ał N. Pana do katedralnego kościoła, gazie duchó- 
c i e ń s i  w o , wojenny i cywilny g uberna to r ,  urzędnicy i 
ś luchta ,  zgromadzeni oczekiwali, tu teyszy  zaś arcybiskup 
Joarih iki, krótkie 111 przemówieniem pow itał Monarchę i 
Poi’dni się odprawiły m o d ły ,  a wpośród próśb hymnu o 
diugie la ta ,  lud powtarzane radości wniósł okrżykL Po­
lem N. Par, oddalił się do domu wojennego gubernatora. 
N'azajutrz , dnia 25, zrana M onarcha oglądał szpital-Woj­
skowy , szpital, mieski chorych \ ordonnans h a u s ; po o- 
BWiadczemu nayłasicawiey ukontentow ania ze znuięzione- 
go w nich p  rządku , powrócił do pałacu pieszo przez 
bule w a r , poźrfiey przejeżdżał się po ce lm cys-ych ulicach 
miasta. O godzinie iszey  z południ i mieli szczęście s ta ­
wić się przed N. Cesarzem Jm cią , duchowieństwo greko- 
iussyyskie i rzymsko-katolickie, urzędnicy WojSkoWi i cy- 
V i l n i , ślachta, kupcy, i kabał żydowski. Tegoż dnia do 
stołu J. C. Mości na obiad w ezw ani byli znakomitsi u- 
rv 'd n icy .  P rzez  cały d z ień ,  napełniał plac przed pała­
cem  mnogi lud, k tóry  pałał i nasycał żądzę oglądania ii- 
k> chaneg M onarchy. O godzinie Hmey w ieczorem N. P an  
bytnością  swoją zaszczycić raczy ł bał dany przez ślachtę, 
i. roapoczać poEkltn tiMłcem e Marszałkowa gubernialuą. 
R óżne  potóm 'damy miały szczęście iśdź w tańcu  z J. C. 
M o  ścia. Dnia 26, o pół do dziewiątey zrana, M onarcha 
Vv , jechał w  dalszą podróż do K iszeniew a. P rzez  czas 
pobytu tak  pożąlanego gościa ,  miasto wieczorami było 
oświecane. N aczeln i urzędnicy- gubernii mieli szczęście 
o-iłyszec oświadczenie ukontentoom nia J. C. Mości, ze zna- 
lezionóiro we w szystkich w ydzia łach porządku, 1 nadto o- 
Pdżymad idary Monarsze : góspodytna domu, w którym  przed 
w jazd em '3 o miasta N. Pan za trz  ntać się raczył , G lin­
kow a  , aśsćsorówa kollegial. a., tąrm oarg m edycy szpita- 
tó v : naczelny medyk H erm anów sk i, sztabs-lekarz f f  i- 
giJań k i , lekarz Ławrynowiczv, brydanłowane pies śi ieaie; 
kooum sarz szpitalu IP ierzbięki, złoty zegarek ; także ry» 
'tow nik  B iber , złożył J. G. Mci pieczęć, na k tórey  w yry- 
Itowany caly hyińn Ciebie Bo'ie aiwalemy^ o trzym ał bry­
lan to w y  pierścień. . • V'

._________________________________________ ___________ O  A l '  '  ' ■

W  niedzielę, dnia 5 maja, w  M oskwie  w koście!  czu­
sowskie go  klasztoru, odprawił się" śl Chrzest now or;• -o- 
dzonego W  X iąźęc ia ,  A lexandra M ikołaj e d ic t a', stC; H- 
V'nie do wydanego cerernonijału. W ie lk a  Xież; :\ A lexan­
dra Fedorowna  .i P raw ow ierny W ie lk i  Xiążc ,-diSćaridęr 
M ikołajew icz , w  pożądanym znajdują .się  stanie zdrowia.

N . Cesarzowa Je jm ość  • M a rya  ,Fedorowna, dnia 3 
Staja ma przedsięwziąć podróż do kościoła trofokiego ,w któ» 
tym złożone są zwłoki ś. Sergiusza. ' \.

Moskiewski arcybiskup, Augustyn., o trzym ał od W ie l ­
kiego X ię c ia , M iko ła ja  P(Hi'łówic'za, list następujący;

„Pfczenaywiełebnieyszy W ładyko  !
„Z, bojaznią właściwą Adh-cmu człow iekow i, i z  na ­

dzieją która nie opuszcza Ujjncgo człowieka , poglądałem  
H(l zb liżanie się nader stanow iąóef chwili w mcm życiu. 

.N ieśw ia d o m y , co did m nie p rzezn a czy ła  Opatrzność, po ­
duchę czyli smutek, p r z e z  ślub uczyniony*< pokrzep iłem  
fooję duszę , i  w pojcorze oczekiwałem  woli B o żey .“

24 M A JA  V. S. 1818 ROKU.

„Podobało się N ayw yższernu pobłogosławić m ię szc zę * ,
ścieru oyca : On zachow ał m atkę i s y n a l W yn u rza n ie
wdzięczności nie jest potrzebnem  dla "i ego , który czy ta  
w gtęói duszy ; ale jest ona potrzebną istotnie dla du- . 
szy w dzięcznością p rie ję tey . Ślub rn ó y , któr ego spieszę 
d o p ełn ić , w tein się za w ie ra ł, iżby  pod im ieniem  A le­
xa n d ra  Newskiego, wybudowana była kaplica, p ijzy cerkwi 
Nowego Jeruzalem . .Oto je s t  pokorna ofiara szczęśliwego  
o yca , powierzającego naydroższe swe szczęście , los zony  
i syna  , W szechm ocnem u O ycuN

„ (P as, P rzenayw ielebnieysży. W ła d yk o , proszę by d i  
m i pomocą i przew odniki m  w d  pełn ien iu  tego ślubu święie- 
go ula n u  go serca. N iech  pi zed  ołtarzem , -i , law ionym  
wdzięcznością oyca , będą składane m odlitwy >. -a  m atkę  
i za syna, aby N a y  wy z. zy  dni ich dla własnego ich szczę­
śc ia , na usługi M o n a rc h y , na cześć 1 p u zy t.h  uyczyzny  
zaćhóva łd l

„Prosząc o błogosławieństwo W a s te  i dla nich i dla sie­
bie , tostaję , i. t. d ćL

W  poniedziałek d. 10 m aja, w Petersburgu  w cerkw i 
Kazakckiey, po mszy ś . , odprawiły się biskupim o . omn 
modły dziękczynne , z okoliczności otrzymanego z Mo­
skwy uwiadomienia, o dopełnionym t a m ,  w dniu 5 m a­
j a ,  obrzędzie Chrztu ś. Wielkiego Klęcia, A lexandra  M i-  
kołajew ićza■ P rzez  cały dzień bito we dzw ony Ayszyst* 
k ich kościołów tey  stolicy.

1 Przez rozkaz dzienny, z dnia 17 kwietnia  , Cesar r, 
Jegomość, oświadcza szczególniejsze swe podziękowanie 
Ccsarzowiczowi Jegomości W ielkiem u Xieciu, K onstantem u  
P aw łow iczow i, za odznaczający się porze : k ,  urządzeń e 
i dokładność, w  jakich znalezione' zo-taly w o js k a  g w ar-  
dyi rossyyskiey oddzielnego korpusu Lit.  i w o js k a  Pol­
skiego, na  paradzie dnia 16 t. m. a ukontęntowanw wszyst­
kim ty m  woyskom, w szczególności zas: jenerałom dyu ,~ 
zyi : jenerałowi' adjutant o w i ,  H ra b i  K rasińskiem u  (W in ­
centemu), K rasińskiem u  (Izydorowi); jeńerał-majoi«oin: Al­
brechtowi 1 , W ierew kinow i i ,  Xjszokowemu  4 . K itkińow i , 
1 Knoringowi 3; ,enerałom brygady ; Potockiem u  (Stani­
sławowi) , Klickiernu , K rukow ieck iem u , Kurnatow skiem u, 
Cichockiemu, N iesiołow skiem u , I  ulkowskiemu  % iedlowi, 
Przebędowskietnu , Potockiem u  (Ant unemu) i Z  ,n irskie- 
mu Dowodzcom półków : konnostrzeleckiego i olao vin­
kom : igo  Jankow skiem u, 5go D zieh o ń sk iem u , 2 o bu- 
chorzewskiemu, 4go Kosscckiemu. 5go Ułąńsk ieg-t Podpuł­
kownikowi K orytowskiem u. Pieszych i igo Pułkownikowi 
Boleście, 5go PółkównikoWi Glaserowi, 2go Póikowmiko- 
w i  Słupeckiemu, 6go Podpólkownikowi Pawłowskiemu. o 
Podpółkownikowi A ndrychowiczow i , 4go Pólko,W1. • o \ i 
M ieleckiem u. S trzeleckich: igo Podpólkoy, n i lo w i  Szcm - 
bekowiy- 3go Pólkowriikowi Giełgudowi, 4 go Fólkownikri- 
wi Raw ickicm u. Do wodze om : Leyb gwstrdyi kem u y
ar tylcr v ± rossyyskiey lekkiey ba tery 1 Nru 3go Pu ł­
kownikowi H erschten tzw eiguw i, Pojskiey batery  ynCy h a­
ter.yi Podpólkownikowi Szwerynowi. P p jn jc h  a r ty l e r y j ­
skich pieszych ro t  PodpójkoWIiikom : llatej yyney Nru 1 
L e  Pipet, lekkich; N. i P łoezyńskiem u, iN .2 ,  W aicwskicnnr, 
a szczególniej za porządek w Polskiey arty lery i,  Jen e ra ­
łowi arty lery i S.ięrakoW$kieinu , 1 kawał ery i Jenerałow i 
dywizvi 'Rożńieckiemu > i Adjutahtowi Jegó Cesarzewi- 
czowskicy Mości Podpólkownikowi P um o, będącemu przy  
d y w iz j i  konnych  s trze lców ; oraz wszystkim bataliono­
w ym  i szwadronowym dowodcom, sztab i ober-ołicerom; 
a szeregowym wypłacić po rublu  1, po luńcie mięsa i
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po  c za rce  w ó d k i  k a ż d e m u : Polskiego zaś ba ta l ionu  Sa­
p e r ó w  sze regow ym , za  w y k o n a n e  p rz e z  n ic h  ro b o ty ,  po 
d w a  ru b le ,  po funcie  m ięsa , i p o rcy i  w ó d k i  dla każdego.

Jego C esa rsk a  M ość ośw iadcza  szczególna  swoję w d z ię ­
czność  p o m ocn ikow i Jego CesarzeAViczowskiey Mości, w u- 
rz ą d z e n iu  w sz y s tk ic h  t y c h  w oysk ,  N acze ln ikow i Sztabu 
J e n e ra ł -L e y tn a n to w i  K urucie.

U kaz Jeso  C esa rsk ie j M o śc i z  S en a tu  RzcidzacegO .

W c d ł u  T im iennego Jegb C esa rsk iey  M ości U k azu ,  da- 
n eeo ,  S en a to w i R z ą d z ą c em u  w  dniu 2 5 m a rc a  przesz łe ­
go za w ła sn o ręczn y m  C. M . podpisem  w y rażono : „ Z  p iz y -  
e / .vnv  dosź ty ch  w ia d o m o ś c i ,  że w łościan ie  o byw ate lscy  
w  G u b e rn i i  M ińskiey , w  pow iecie  M o zy rsk im , znaydują- 
c y  się w  nęd zn y m  stanie , dośw iadczyli  W ro k u  1817 nie­
d o s ta tk u  w chlebie, poruczy liśm y  w yśledz ić  to  nu nuey- 
scu . Z  k tó rego  ś ledz tw a  okazało  s i ę , ze rzeczyw iście  
Włościanie n ie k tó ry c h  obyw ate li ,  z p rz y c z y n y  n ieu rodza­
j ó w , upadku  byd ła  , n iedosta tku  wołów' do up raw ian ia  
r o l i ! o raz  in n y c h  p rzec iw nośc i  nie m ając  dostatecznego 
w y ż y w ie n ia ,  p rzy n u eszy w a li  do ch ieba  p le w y ,  słomę i 
l iście lipowe że p rz y  tak im  nęd zn y m  ich  bycie  w łaśc i­
ciele i d z ie rż a w cy  n ie ty łk o  n ieokazy  wali n a  to  w w gićdu; 
le cz  n ad to  uciskali  ich  c iężk ie im  pracam i 1 wielu m ucnn  
ro z rz a d z e n ia m i ,  to  jes t  z a t rz y m y w a l i  n a  panszczyźnie  nad 
l i c z b ę ”dni w y z n a c z o n y ch  in w e n ta r z e m ;  rozdaw ali  im łu ­
czyw o  dla  p rzysposob ien ia  n a  smołę , 1 ko rę  brzozow ą na  
dz ieg ieć ,  w t a k  w ie lk iey  i lo śc i ,  że w łościanie  iu em o g ąc  
t e m °  z rob ić  w  dni w y zn aczo n e  n a  ro b o tę  pańską, p rz y ­
m u sz e n i  byli  o b racać  n a  to  n iem ało  dni zostaw ionych pa 
r o b o tę  w łasną . W y m a g a n o  od ch łopów  nierów nie  w ię -  
e e y  p r o s j  i konopi , aniżeli mogli o t r z y m a ć  z ilości da­
m y  sobie do w y rob ien ia .  Z ab ran ian o  im  mleć zboże 
w  sw oich  ż a rn a c h  d o m o w y ch ,  a to  dla tego, ażeby m ie ­
ląc  W m ły n a c h  sk a rb o w y c h  opiacili  d z ie rżaw co m  tak o ­
w y c h  w y z n a c z o n y  pod a tek .  Z ab ran iano  im  ta k ż e  prze-, 
d a w a ć  rta s tron ie  rozm aito  p r o d u k t a ; a k iedy  się to p o ­
zw ala ło ,  to  za u c z y n io n ą  w p rz ó d y  op ła tą  dz ie rżaw com .N ad- 
to ,  ro z d a w a n o  chłopom z ekonom ii w łaśc ic ie li  sól w  więk- 
Jszey i lo śc i ,  aniżeli mogli jey p o t rz e b o w a ć  i w  cenie n ie­
ró w n ie  w y ższey  n ad  tę ,  za  jak ą  mogliby jey  dostać u  in ­
n y c h  w olno p rzed a jący ch .

W  celu o d w ró cen ia  z a te m  n a  p rzyszłość  takow ego 
u c iem iężen ia  ze  s t ro n y  o b y w a te l i  i  d z ie r ż a w c ó w , oraz 
n ie d a w a n ia  b acznośc i  n a  n ę d z n y  s tan  ch łopów  , uczynio- 
n e  już są  w  t e y  m ierze  dla po w ia tu  m ozyrsk iego  nale­
żn e  u r z ą d z e n i a , i p rzep isy  m ające  s luzyc za  m s lru k c y ą
ia m e c z n e y  zw ierzchności:

1. Jeś liby  w  w iosce  k tó r e y  do w łaśc ic ie la  lub dz ie r­
ż a w c y  n a le ż ą ce y  , zabrak ło  w łośc ianom  n a  roczne  u t r z y ­
m an ie  chleba” , a dla ics ien n y ch  i w io se n n y c h  us iew ów  
z b o ż a ,  w t a k i e m  zd arzen iu  w łaśc ic ie le  lub d z ie rż a w cy  
% w ła sn y c h  m a g a z y n ó w  pow in n i  onego d o s ta rc z y ć ,  a 
W p rz y p a d k u  nie  m ien ia  zapasów  w łasn y ch ,  kupić .

2 . G d y b y  k tó r y  z w łośc ian , dla n ied o s ta tk u  bydła  ro ­
boczego , n iem ia ł  czem  u p ra w ić  swojego pola , w łaściciele 
p ow in n i  ta k o w e  usiać  i u p raw ić  po w szech n em i siłami w ło­
śc ian  z dni p a ń s z c z y z n y ,  z o s ta w iw sz y  w szys tk ie  inne 
ro b o ty  , a ty m  czasem  s ta rać  się o o p a trzen ie  w  bydło 
•wszystkich ch ło p ó w  p o trz e b u ją c y ch  onego.

3. D o p ik ą d  ch łopi nie b ęd ą  o p a trzen i  w  kon ieczne  
a r ty k u ły  do u t rz y m a n ia  się należące , d o p ó ty  z t y c h  m a­
ją tk ó w ,  w  k tó r y c h  n a d  ta k o w e  p o trz e b y  nie pozostaje  zbo­
ża  , nie pozw ala  się w y w o z u  i zabran ia ją  się b ro w a ry  na 
m o c y  u k a z u  1807 ro k u  s ie rpn ia  27 dnia.

4 . Jeś liby  b ez  w zględu  n a  tak o w e  p rzep isy ,  okazała się 
gdzie n iedbałość o u t rz y m a n ie  w łośc ian  , w  lak iem  zda­
rz e n iu  u  w łaśc ic ie li  t a k o w y c h ,  na m o c y  ro zk azó w  n a ­
szych , w  ukazie  z dnia 2 1 lu tego 1811 ro k u ,  u m ieszczo ­
n y c h  , zab ie rać  m a ją tk i  pod ro z rząd zen ie  ska rbow e .

5 . W ło śc ia n ie  n iep ow inn i w ię c e y  p ra c o w a ć  dla w ła ­
śc ic ie li  n a d  dni w y z n a c z o n e  w  in w e n ta rz u .

6. Ł u c z y w a  dla p rz y g o to w a n ia  jey  n a  smołę i k o ra  
b r z o z o w a  n a  dziegieć , nie in aczey  po w in n a  się rozd aw ać  
w łośc ianom ,jak  w ed ług  ro zk ład u  uczynionego  p rz e z  z w ie rz ­

c h n o ść .  . . .
7. Z ab ro n ić  ekonom om  dom ierzan ia  w łośc ianom  k a r

s r o g i c h , m ianow ic ie  za  tak ie  p re tensye ,  k tó ry c h  dopełnić 
n ic  m o g ą ; w  zd arzen iu  zaś p rz e w in ie n iu , k a ra ć  u m ia r ­

k o w a n ie  ; jeżeli zaś i napo tem  b ędą  od ch łopów  skargi 
n a  e k o n o m ó w ,  w łaścicie le  i o b y w ate le  poszuk iw ać  n a  
n ic h  pow inn i i od  mieys.c oddalać.

8. K iedy  wdościanin w  czasie  ro b o ty  p ań sk iey  za ­
choru je ,  lub też  p rzeszkodzi takowrey deszcz, w  p ie rw sz y m  
p rz y p a d k u  .dlii jego choroby , n iep o w in n y  się liczyć  jako 
n ieodby te  n a  p a ń sz c z y ź n ie ,  gdyż ch o ro b a  n ie  z jego po­
chodz i  p rz y c z y n y .  W  drug im  zaś , k ie d y  z p rz y c z y n y  
dżdżu  z e jd z ie  z ro b o ty  , dni te  i ro b o ta  m ają  m u  bydź  
po liczone w o d b y tą  p ań szczy zn ę .

9. P ow szechn ie  się u s t a n a w i a , aby n a d  liczbę  dni 
W yznaczonych , ani te ż  w e  dni św ię te ,  chłopi do żadnymh 
ro b o t  p rzy m u szan y m i nie byli.'

10. N iezab ran iać  chłopom m leć  zboża  w  sw oich  w ła ­
sn y ch  ż a rn ach  i n ie p rz y n u  >zać ich  do w o ż e n ia  do m ły ­
n ó w  b ę d ą c y c h  w  dz ie rżaw ie  u  ż y d ó w  1 opłacać za  to  
p ien iędzm i lub z ia rn em .

11. Z n ieść  ru y n u ją o ą  -chłopów e x e k u c y a  za  n ieopła­
cen ie  d ługów  ż y d o w s k ic h , dla czego chłopi c z ę s to k ro ć  
zmuszani b y w a ją  do w y p rz e d a n ia  o s ta tn ie y  sw o jey  r u ­
chomości.

12. Pozw olić  ch łopom  p rzed aw an ia  p roduk tów , sw o -  « 
ic h  gdzie zech cą ,  bez  w sze lk iey  op ła ty  k a rc z m a rz o m  i  
ż y d o m ,  jakow a w y p rzed aż  by ła  p ie rw ie y  w  w ielu  m ic y -  
scach . zabran ianą.

10. N a y s ro ż e y  zakazać , a.by żadnego  n ie c z y n io n o p rz y ­
m u su  chłopom w  k upow an iu  soli i n iezab ran iano  n a b y ­
w a ć  oney u  w olno  p rzed a jący ch .

i 4 . N iepozw alać  żydom  d z ie rż ą cy m  k a rc z m y ,  ro z d a ­
w a ć  chłopom pieniądze n a  p ro c e n t  i w ó dkę  n a  k re d y t  , 
a  po tem  zab ie rać  za  to  b y d ło ,  lub inne arty-kuły k o n ie ­
cznie po trzebne chłopow i.

P o tw ie rd za jąc  a t ca łey  sile w szy s tk ie  u rz ą d z e n ia  prze ­
p isane dla ulgi w łośc ian  w pow iecie  M ozyrsk im , R o zka ­
z u je m y  rozpos trze  nić one ta k  n a  ca łą  G u b e rn ią  m iń s k ą ,  
jak  rów nie  te z  n a  ATszystkie inne od Polski naby-te, w kła­
dając baczność na  a k u ra ln e  ta k o w y c h  p rzep isó w  w yko­
nanie  na Z w ie rzch n o ść  G u b e rsk ą ,  a szczególn iey  na  M a r ­
sza łków  powiatowym h i  cz łonków  Policy i  i Z ie m s k ie y *  
k tó r z y  w  zdarzen iu  n iew y p e łn ien ia  ta k o w y c h  p rzez  k o -  
gokolvyiek z o b y w a te l i  i w łaścicie li,  obow iązan i są dono­
sić o tern z w ie rzch n o śc i  G u b e r s k i e y , aby  t a  w ed łu g  
p ra w  postąpiła  z nim i. O czem  Sena t  R z ą d z ą c y  n ieo-  
m iesaka  u czy n ić  n a le ż y ty c h  ro z rz ą d z ę ń .“ •

S en a t  R z ąd zący  rozkaza ł:  dla na leży tego  w y p e łn ie n ia  
tego  N ayw yższego  Jego  C esarsk iey  M o śc i p rzep isu ,  p os łaó  
uk azy  do nacze ln ików  G u b e r n i i : M iń s k i e y , W o ły ń s k ie y ,  . 
Podolskiey, K ijow sk iey , W ile ń s k ie y ,  G rodz ieńsk iey , W i ­
te b sk ie j '  i M ohilew sk iey , o raz  , obw odu B ia łostock iego  * 
n ay su ro w ie y  zalecając, aby ta k o w i  n acze ln icy  a szczegó l­
n iey  M arszalkow ie  poiviatowi i członki policyi Z iem sk iey ,  
liaypiln ieyszą  m iały baczność n a  naydok ładn ieysze  i k o ­
nieczne  w y k o n an ie  w sz y s tk ic h  poATyżey w y r a ż o n y c h  
w  N a v w y z sz y m  ukazie  p rz e p isó w . O  c z e m  donieść k o m u  
należy po  części P o l icy i  Z iem sk iey  i M in is te ry u m  j e j  
za rząd za jącem u  ukazem . M ies iąca  m a ja  1 8 1 8  r .  (R . Inwi)

K upiec  tobolski, P ile n k ó w , w z ru s z o n y  c ie rp ien iem  bli­
źn ich  , skupuje  z n aczn iey szem i i lo jc iam i z b o ż e ,  i w  pe- 
w n e y  p ro p o rcy i  co ty d z ie ń  dla fam iliy  n ied o s ta tek  c ie r ­
p iący ch  rozdaje  ; w  w ie lk im  poście podw oił to  sw oje do- 
b ru d z iey s tw o  , ro z d a w a n ie m  jeszcze  g ro ch u  , k t ó r y  sku­
puje W  m ieyscach  , gdzie się t o  z ia rno  obficie rodzi.

K u rs  w ileńsk i  n a  assygna ty  : rub . s re b r .  3 r .  87 k »  
d u k a t  10 r .  k  96; im p e ry a ł  87 r .  60 k.

M i a s t o  w o l n e  K r a k ó w .

S en a t  R z ą d z ą c y  ogłosił tu  00 n a s t ę p u j e :
„ G d y  N . C esa rz  W s z e c h  R o ssy y  i K ró l  Polski,  p rz y "  

chy la jąc  się do  po w szech n eg o  życzen ia  m ie sz k a ń c ó w  M* 
W .  K rakow a  i jego o k rę g u ,  ła skaw ie  zezw olić  r a c z y ł » 
ażeby  zw łoki ś. p. T a d e u s z a  K o śc iu s zk i,  n a  łono o y c z y -  
s tey  ziemi już poAvrocone , spoczyATały av tu te y s z e y  s to ­
licy  , obok popiołów  inny'ch BohaterÓAT P o ls k ic h ,  jak® 
w  m ie y s c u , k tó re  jego he ro icznego  pośw ięcen ia  się dla 
o y czy zn y  n a o c z n y m  św iadk iem  b y ł o ; Sena t  p ą d z ą c y  p®'
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a,n-C wiadomości, iż uroczyste wprowadzenie zwłpk 
-8° wielkiego Męża do Kościoła Katedr. Krak. w dniu 

Mb a obchód pogrzebowy w dniu 20 czerw ca r. b. od­
bywać się będzie , zaprasza szanowną Publiczność , aby 
"' celu oddania ostatniey posługi tym  drogim sercu Poi- 
8 iemu popiołom , do tuteyszey stolicy przybyć raczyła.^

N i e m c y .  
z Korr. humb.)‘ Hamburg, d. 18 maja. Dzisia po 

P°ludniu popłynął Jego Cesarzewiczowska Mość W . N ią- 
Hichał do Hamburga, k tóry zaszczyca bytnośc ią swoją 

piasto nasze od dnia i 5 t.ru . Od roku 1710, kiedy Piotr 
, lelki odwiedzał Hamburg, m ury nasze nie miały szczę­
ścia oglądać żadnego z X.iąźąt Rossyyskich. Tćm  żywszą 
3 la radość z przybycia teraz Brata Wspaniałomyślnego 

. oriar c h y , którem u wińni jesteśmy nasze oswobodzenie 
1 Gatunek.

W ielki Xiąże, towarzyszony przez Jenerałów Paszkie- 
Ulcza i Oledińskiego, wysiadł dnia 15 wieczorem, przy­
jeżdżając z Boitzenburga, w Hot elit rossyy skim, gdzie Go 
sprawujący rossyyskie interessa Pan Struve przyjął. Jego 
Lesarzewiczowska Mość życzył sobie, izby żadnych dla 

*ego publicznych nieczyniono okazałości. Tegoż dnia ra- 
^2ył łaskawie przyjąć złożone uszanowanie od Senatu przez 

• Dorman, Syndyka, a nazajutrz bydź na obiedzie za mia­
nem nad rzekM ister, gdzie część dyplomatycznego korpusu 
ego CesarzewiczoWskiey Mości przedstawioną była. Resztę 

P°bytu swego poświęcił W ielki Kiążę Jmć, na zwiedzenie 
Zllakomitszych przedmiotów i pięknieyszych okolic na- 
*zego miasta, w towarzystwie sprawującego interessa ros- 
*yysbe. P o r t , most na Elbie , koscioł ś. Piotra  i ś. M i­
chał ą , muzeum Pana lióding, ściągnęły uwagę Jego Ce­
drze wic jyiwskiey M ości, równie jak sąsiedzkie miasto 
■dltona, i piękny ogrod Pana Bauer w Blankenese. Od­
wiedzał także grobowiec Klopstoka w O ttensen, i przy 
dumnie poległego pod Jena , a w tamecznym kościele po­
chowanego , Xięcia Brunświckiego, widoczne rozczulenie 
okazał.

Życzenia wszystkich dobrych mieszkańców miasta 
amburga towarzyszą godnemu miłości X iec iu , który 

Rzez swoje zniewalającą powierzchowność , przez swóy 
rozum 1 wysokie oświecenie , w szystkich , k tórzy mieli 
° SZczęście zbliżyć się do niego, serca pozyskał: jćdzie 

łrzez Bremę. Oldenburg do Hpllandyi, zkąd Jego Ce- 
‘arzewiczowska Mość w dalszą podróż uda się do Anglii.

Na 22 posiedzeniu Seyinu związku Niemieckiego 
^  Jrankforcie , Poseł Pruski wymienił prowineye swoje- 
8° kraju, które do związku Niemieckiego należeć m ają ,
° jest : Pomeraniia , Brandeburg , Szląsk , Saxonia Pru- 

*ka , W estfalia , Kliwia , Berg , 1 Niższy Ren.
Królestwo W irtem berscy mieszkają teraz w  letnim 

4amku Bellevue, niedaleko Kannstadt. Ź powodu bliskie- 
8° połogu K rólow cy, odłożono dalszą podróż.

Rząd Szwaycarskiego Kantonu Lucerny surowo zaka- 
lo te ry i, przypominając jey defimcyą przez Fortunata 

ichard , iz to są podatki na złych lu d z i, które ich je­
lc z e  daleko gorszymi czynią.

P  R  U  S S Y .

Król Jmość wysłał majora Bojanowskiego, adjutanta 
Mojego, do M oskw y , 7, powinszowaniem nowonarodzo- 
efi° syna W . Xięciu Mikołajowi.
 ̂ b d  dnia i 5 do 17 maja odprawiały się między Ber- 
nern i Potsdamem  wielkie popisy woyska.

A n g l i a .

(Z  korrespondenta hamburskiego). Londyn  , dnia 12 
a;«. W  Strad/ord - House robią przygotowania na 
Wyjęcie W ielkiego Niążęcia M ichała.

& czora rozsiewano z wielkim pośpiechem okropna po- 
tr°S “ na birźy- Lord Hastings, gubernator jeneralny, tak u- 

2ymywano na powadze wiadomości, z Jndyy wschodnich 
jen ̂  ^ owa otrzymaney, poymańy został przez Maratów; 
otrerał Hislop poległ, wszystKe konie jazdy angielskiey 

’ a oboz angielsko-wschodmo-indyyskiego woyska 
be Pal°ny *ostał- Na Ceylon wszystko też do naywyż- 

S° buntu i zamieszania przywiedziono. Czy to było

tylko prostą na pieprzu i indygo spekulacyą, czy w ym y­
słem jakiego próżniaka, nie wiadomo. Pogłoska ta  już 
ucichła, a niektóre gazety naw et wzmianki o tern nie 
uczyn iły , chociaż wczora w szyscy  o tern mówili.

Rozsiewają także z równąż troskliwością pogłoskę, 
Względem którey wielkie wątpliwości zachodzą , a mia­
nowicie , że pierwszy M inister, Hrabia Liverpool, i kan­
clerz skarbu , Pan Vansitla, t , zamyślają złożyć znako­
mite urzędy swoje Złożenie to pociągnęłoby za sobą 
znaczne odmiany ministeryalne w innych departam entach.

. Posiedzenia parlamentu zakończą się d. 10 czerwca. 
O zaślubieniu się Niążęcia Keuł, z owdowiałą .Xięźna L ei-  
ningen, siostrą Xięcia Leopolda, uwiadomiony będzie par­
lament jeszcze w tym  tygodniu.

Słychać , że tu zakupują dla Hiszpanii pewna 
liczbę większych o k rę tó w , w celu użycia ich w przy­
padku wybuchnięcia woyriy z Ameryką, przeciw kupiec­
kim okrętom amerykańskim.

Poseł hiszpański w  Ameryce, Kawaler djOnis, odrzu­
cił propozycye, tyczące się załatw ienia nieporozumień 
między Hiszpanią 1 Ameryką, k tóre m u , 7. rozkazu P re ­
zydenta M onroe, przez Pana Adams przesłane zostały.

Oficer na połowie żołdu , Davis, który do Lorda Pal-  
merstone strzelił, uwolniony wprawdzie został od winy, 
jako człowiek pomieszanego umysłu, ale utrzym ywany be-< 
dzie przez całe życie w zamknięciu.

M ówią, że tak nazwany wenezuelski admirał, Brion* 
z rozkazu naczelnika powstańców Bolivar a, uwieziony 1 
do Angustura zaprowadzony został.

Pisano z Ameryki, że gdy amerykański jenerał Gaincs, 
który Seminole-indyanoin woynę wypowiedział, przew o- 
zd się pi zez rzekę ze .12 m aytkam i, bat sie przew ró­
cił, a jenerał wrpadł w  ręce indyanów, k tórzy go na za- 
morzenie głodem skazać mieli. Tymczasem późnieysze do­
niesienia zapew niają, że jenerał ten, błąkając się przez 
8 diii po lasach, dostał się szczęśliwie do twierdzy Scott.

(.z Gaz. beri.) Podług prywatnego listu z Paryża, śle­
dzenia w rzeczy zamachu na Xiążęcia W ellingtona  zbli­
żono już są do końca, i że Nicole (M artinet), jako au to r 
planu, ą Cantillon, jako wykonawca, są wymienieni.

Gazety nasze ząyrierają wyjątek z listu z wyspy ś. 
Heleny dnia 17 m arca. Pan Devctun, wyrażono w liście 
ty m , od 2 0' lat członek rady na wyśpię ś. Heleny , dnia 
1'i  t. m. siadł na okręt do Anglii. Gubernator okazał 
dlań wielki szacunek; a mieszkańcy rozłączając się z nim 
okazali szczerą przychylność i głębokie zasmucenie. Sza­
nowny ten sługa kompanii wschodnio-iudyyskiey, k tóre­
go powszechnie patryarchą wyspy nazyw ano, liczy już 
boty rok życia , zostawał przez 5o lat w  służbie kom­
panii, nigdy się ze skały tey  wielkiego Oceanu nie od­
dalał.'

Na wyspie ś. Heleny Las Casas napisał i przesłał do 
Europy dzieło : Journal regulier de tout ce qu a fa i t  ou 
dit Napoleon, jour par jo u r , d St. Helene durant hu it 
Viois, ses conversations publiques et privees etc. (Dzien­
nik dokładny w szystkiego, co Napoleon każdego dnia 
przez osm miesięcy na wyśpię ś. Heleny czynił i mówił 
etc.) Dzieło to, dla swojey autentyczności, tak ciekawe, 
nie mogło dotąd bydź wydrukówane. Rękopism ten  znay- 
duje się w . Anglii.

Planem Margrabiego Hastings jest, osłabić tak rajahów 
wschodnio-indyyskich i xiąźąt M aratów , ażeby nie mo­
gli więcey mieszać spokoyności kompanii wschodnio-in- 
dyyskiey. Atoli plan ten znayduje wielką przeszkodę 
w  dzielnym oporze Scindiaha, Holkara, i rajaha Beraru. 
Odnosimy zw ycięztw a, ałe wiele nam krw i kosztują; a 
woyska nasze nie mogą tak prędko bydź dopełnione, jak 
krajowe hordy. Nadto Pindaresowie trzym aja się tak ty ­
ki gerillasow i kozaków; napadają na nas z tyłu, rozpierz­
chają się na naszych skrzyd łach , i zmuszają do poru­
szeń całego woyska. Pobitych zawsze nanowo bić rau- 
siemy, w yraża Kuryer.

Podług wiadomości z M artyniki pod i 4 m arca i z Try-  
nidaty pod 26 m arca , W Angostura obchodzono było 
z wielką okazałością zwycięztwo Bolivaru nad jenera­
łem Moriilo pod St., Fernando nad rzeką Azura. W oy- 
sko powstańców i przednia straż pod wodzą Paeza  po­
szły w  pogoń za Hiszpanami. Jenerał Morillo, k tóry  w bi­
twie raniony został, udał się do Caraccas. T u  chciał

K
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uzbroić 2,000 niew olników  N egrów ; ale rząd  królew ski 
sp rzeciw iał się tem u zam iarow i z p rzyczyny obaw y, aże­
b y  N egrow ie do nieprzy jaciela  nie przeszli, 
g y  B aw iacy  dotąd w  L o n d yn ie , tak  nazw ani, X ięza fran- 
cuzcy, Em igranci, k tó ry ch  jest blisko ooo, odrzucili przj - 
słany im z P a ryża  konkordat-, i w szy stk ich , k tórzy  do 
niego n a le ż e li,  uznali za  uczestn ików  zbrodni rewolu-* 
cyynych.

F  R A N C Y A.

(Z  gaz. beri.) P a ry ż  d. i 3 m aja. D nia 12 m a bydŹ 
udzielone p rzez M argrabiego G arnier  izbic parów  donie­
sienie o budżecie , i tegoż samego dnia p rzy ję te .

Sztab- głów ny gw ardy i narodow ey p aryzk iey  , w yda­
w a ł w ięlką u cz tę  na  uczczenie pam iątki wjazdu Jego K ió -
lew skiey M ości do Paryża, przed cz te rm a iaty._ Główne 
to as ta  by ły  : K ró la , K rólew skiej- familii; dam 1 woyska.

Ż ołnierze gv,. r d y i , k tó rzy  dnia 20 kw ietn ia należe­
l i  do b itw y  z gw ardyą n a ro d o w ą , i jedpego gw ardyaka 
śm iertelnie "ranili, są pod sądem drugiego sądu wojennego 
iszey  dyw iżyi w oyskow ey. Jest ich 6ciu, w kró tce bę­
dzie na  n ich  w yro k  ogłoszony. ^

P an  R ochefort (tłóm acz Iliady) , S ek re ta rz  Stanu Xię- 
in y  O rleanu, (w dbw y ), ty lko  co O śm ierć przypraw io- 
n v ” i" nie został. S tał w  oknie ty łem  do- u lic y , gdy 

' ku la  pistoletow a przez żaluzye p rzeb ija  się i w  biodro go 
uo-adaa. Sąsiad próbow ał p isto le tu  strzelając śc ian y ;
kula się odb iła; i gdyby niebyło ża lu ży i, uderzenie m o­
głoby bydż niebezpiecznie j szem.
& Jeden  ślepy od urodzenia wr P a r y ż a , złozyl małe 
poem a z procesu  P an a  Fualdesa, o k tó ry m  tak  w ie­
le słyszał. 1 . .

P a r y ż  d. i 4 m aja . X.ięzna Angoulem e  uda się dnia
x czerw ca do w ód w  L ichy.

C horoba Ń iążęcia  Condć (urodzonego r. 1706) coraz 
sie jeszcze wzm aga. B aron Jacques , posłany został do 
L ondynu  , 'dla uwiadom ienia X iążącia  Bourbone (syna Xią- 
źecia  Conde) , o niebezpiecznym  stanie jegc o jc a .

M onitor w czorayszy zaw iera rozporządzanie tyczące
sie o r g a n i z a c j i  głów nego sztabu. Rozporządzenie ta  wzbu­
dza przyjem ne w rażenie w w o jsk u . O d chcącego wcysc 
do Sztabu głównego , w ym agają się także w arunki, któ­
ry m  uczynić zadość może tylko doświadczony 1 zasłużo­
n y  oficer. N aznacza się tam  3o półkow ników , 00 pod­
pułkow ników , 90 Szefów ' b a ta lio n u , 270 k ap itan ó w ,
xo5 po ruczn ików ; w  ogul.e 545 oficerów  w  czasie po­
koju. W  czasie w oyny może ta  liczba bydz podw yższo­
na do 6 4 3 . K ażdy M arszalek otrzym uje 6 adjutunloW  
w “ w oynie , a 4 w pokoju; każdy jenerał porucznik  o 1 2;
każdy M arszałek obozowy ' 2 1 1 .

P ie rw szy  zaciąg do w oyska francuzkiego w kró tce  ma 
n a s tą p ić , i m a w ynosić 16000 ludzi. M ają bydz w tym
roku  dw a jeszcze zaciągi. ,

i X iaże M a u rycy  Broglio, biskup g an d aw sk i, m ieszka
dotąd jeszcze w  swoim w ieyskim  domu w  P ikardyi.

H i s z p a n i a .

n iep rzy jac ie l, i żadney m ney z napadu i  s tra ty  sw ey nie 
miał k o rz y śc i, jak ty lk o  m iasto Calaboso. U traciliśm y 
w  zabitych: 4 oficerów , 61 żo łn ie rzy ; ranionym i są naczel­
n y  jenerał M urillo, i 5 oficerów ; 2 53 żołnierzy; poym anych 
'g4 . N ieprzyjaciel zaś zostaw ił na placu b itw y  4 oo zabitych i 
zabraliśm y jem u w iele jeńców , taborów  i jednę chorągiew . 6

R ada K asty liyska w  M adrycie  w ydała obwieszczenie 
"względem napow-ietrzney żeg lu g i, k tó rą  P anna G arner in  
m a odpraw ić. D onosi w  niem  m ieszkańcom  pobliskich 
okolic o natu rze  tego w'idowiska, aby w'spomnionev P an­
n y  nie w zięli za czarow nicę, lub źle się z n ią  nie obeszli> 
jako z F rancuzką.

S z w  E  - c y  A.

K o ro n a c ja  teraźnieyszego K ró la odprayri się nieza­
wodnie w  Sztokolm ie, dnia 11 .maja. C iekaw a publicz­
ność ogłada pięknego białego k o n ia , na  k tó ry m  M onar- 
fcha "w dzień koronacyi jechać będzie. Sprowadzono go 
Zaś ze stada K rólew skiego w  Strom sholm .

K ról F rancuzk i w ysłał także P . M arandet z pow in­
szowaniem teraźnieyszem u K rólow i Szw edzkiem u w stą ­
pienia na tron .

Stany K ró lestw a Szwedzkiego uchw aliły  niedawno osin ■ 
dziesiat tysięcy  ta la rów  na dalszą rob o tę  kana łu1 G otha , 
k tó ry  ” ogólnie 64 mili. ta larów  kosztow ać będzie. Sły­
chać o w ystaw ieniu w ielkiey tw ierdzy , m iędzy  rzeczonym  
kanałem  i jezioram i M e ner , M etter  i Hielrnare.

A m e r y k a  p ó ł n o c n a .

Posiadanie obudwócli Floryd , jest dla Zjednoczonych 
Stąnów północney A m eryki daleko w aznieyszem , aniżeli 
zdaw ać się n u ż e . Z yskają ty m  sposobem regularne do­
starczanie m atery a łćw  do budow y okrętową . jako to ; smo­
ły  , te rp e n ty n y , m a sz tó w , a zw łaszcza ogrom nych dę~ 
bu w , k tó rych  jest pódostatkiCm w  F lorydzie. D ęby te 
sa tak  trw a łe , iż będąc 100 la t w y staw io n e  na wszcl 
kie odmiany pow ietrza,,-nabierają tw ardości kam ienia, a 
111 je można zarznąć nożem  z naylepszey stali. R ząd Zje 
dnoczonych Stanów  um ie cenić to  drzew o. P ierw sze je­
go fregaty  były z podobnych d ęb ó w , k tó re  brano z p° 
łudniow ey ,K aro liny  i G eo rg ii, gdzie ich te raz  jest mało, 
tak  dalece , iż naw et na  jednę freg atę  m e w ystarczą . 
Półw ysep t^schodnicy F,lorydy m a p o r t , jeden z n a jle p ­
szych w  A m ery ce , m ogący m ieścić blisko ioookietóVT 
liniow ych.

W  Z A D O M  O Ś C I  R O Z M A I T E .

(Z  gaz. beri.) M a d ry t, dnia  29 kw ietnia. G azeta n a­
sza nadw orna zaw iera depesze naczelnego jenerała w u y -  
ska 1 królew skiego T erra fn m a  , z gló.wney k w atery  
V i l l a - d c l - C u f t i ,  dnia 28 lutego, do m in istra  w óyny. p rze­
słane. Donosi o n , źe w  V ittonki - dowiedział się o m ar­
szu zdvaycy Bolivar a i jego złączeniu się z l  aezem  nad 
Oronoko. N atychm iast udał się do .p ierw szej dy w izyi swe- 
cro w ovska do Calaboso. 'Pu powstańcy, u d e rz y li;ia n ic -  
go z poleczona siła, to  je s t :  w e 2,600 ludzi jazdy 11,000 
ludzi piechoty- -Ż ko rzyścią-u trzym yw ał się w, Oalabosa 
przez trzY diii*, ale potem  m ieysce to  w  nocy dnia i 5 
opuścił i' i  ranionym i, choąymi 1 w ielką częścią nneszican- 
CÓW udał się ku  Sombrero ., W  m arszu tym  ścigał go 

ie przyjaciel j ale- z w ielką s trń tą  od p arty  ,  a 11 ans ta l ku 
io  rozsypki zmuszony został.. S tarłby  był n icprzyjacie- 
I i uńo’ona rzeczpospolita W enezue lska znalazłaby ko- 
ndeć (w yrażono w  depeszach), gdyby ty lko jazda nasza 
działać ' mogła. Od tego czasu -me u p rzykrza ł się nam  juz

(Z, R uskiego Inwalida).
W  nayńow szem  sfa ijstycznein - dziele w ydaw anem  p iz e* 

Proffesśora Kromę w G ussen , naznaczona jest dzisicysz^ 
obszeriiośe P rus do. 4 ,889 .ni k ń a d ra t. , a ludność - 
1 0 , 1 2 6 , 4 6 a  dusz.. -Nayłudri:oyszą prow ińcya pruskiego k*° 
Jew stw a, jest llrabslyyp jiąw ensberg, w W estfalii^ gazie Û  
jedna m lę .kw adrat, bezy  się 5,645 dusz ; naym niey zas Za 
ludni ona jest Pom erania. _ '

W  Filadelfii żyje 'niew iasta, w yżej, 3ost a la t w ieku m 
jąca, z N egra  1 M ulatki pochodząca, k tó ra  zastanaw ia uWa 
gę d/.iwnemi odmianami, koloru swey skóry.. W  dzieci 
stw ie jeszcze, czarna jcy skóra bieleć za czę ła , ni o W* 
wnyrn jednak stopniu po całem  ciele., R ozszeizała  się 
białość powoli d o 'te g o  s to p n ia , źe dzisiay czarny  koloi’ 
ty lko  na ręku  i nogach p o zo s ta ł; tw a rz  zas s ta ła  się n*(l
zw ycza jn ie  białą. ' . y

■V.V ■je-lnem » niem ieckich pism publicznych, wyhczoip 
jest dług w szystk ich  jiaństw  niem ieckiego zw iązku, wyO^ 
szacy 5oo milionów z łł . ; . z ogułu zaś każdorocznych pod 
tk ó w  , opłacanych na. po trzeby  krajow e , rów nie dzielą .

1 1 ... ’ J ______ * -'NI i I t  r\ r- n  T* n i m n  . 'przypada 11a każdego 'N iem ca 7 zł. niem. Z tego r a c h u j
wyjiada, -że Niem cy 
sa siadów S alb o W

toy w  ty m  ra z ie  zy slciljćjt od o* ^
ie m  N id  ę r l an dc zy k  p ła c ić  m u si do  i ’0 *  ,

0 ł , F ran cu z  p raw ie  10, Anglik 11! złt.
P rzebyw ający na wyśpię ś. Heleny Ex-G esarz, daje d* 

jiOwpd do licznych lite rack ich  spekuuTcyy. W y d aw cy  * 
żdego takiego dzieła ręczą  za rzetelność sw ych oryg1 
łó w , i za ich  wyższość nad innem i we względzie a°  ^  
tyćzności. N iedaw no w yszło w Londynie, w e francu-- 
języ k u , dzieło pod .ty tu łem :. Napoleon wyobrażony ^  mo' 
siebie, samego ; w yjątek z  autentycznego rękdpismu JSlap 
na Bounaparte.

Dozwala sie drukować. Z . N iem czew ski Kom it. Cenz. Czl. . w W iln ie  w D rukarn i R edakcvi vism  p e r y o d y c z n r c h -
DODATEK
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W i  I n o  d n i a  24 m a j a  i 8 1 8 r o k u .

O g ł o s z ę  n  i a. 
i .  W  Białorusko -  M itebskiey gubernii powiecie Sie* 

bieikim  przedaje się nieruchomy m ajntek obyw atela A .,_- 
cia A lexa n d ra  K antakuzina , z ło żo n y  z dwóch w iększy  ch^ 
i trzeciego m n ie jszeg o  f  olwarku ze w s ia m i, w  których  
włościan p ic i m ęzkiey czterysta  dusz, po  s 5 o rubli assygn> 
d u sza ;  ziem i w łok tr zy s ta  , z  dostateczna ilością siano -  
% / ,  z połowem ryb , i  rzeka , n a k tó rey  'może b yd ź  d o -  
bry m łyn . K toby ż y c z y ł  ta ko w y m ajątek n a b jd ź , zechce 
sam osobiście , lub listownie adressować się do n izey  p o d ­
pisanego w potnienionym  powiecie, w  m ają tku  Siclco-K le- 
jow .śa zw anym  m ieszkającego.

S itb iezkiego pow iatu  O byw atel i  P lenipotent.
Jan C hoftostiński.

B e d a łra ’ nizey umieszczone tu opisy żałobnych ob­
chodów ■<- ‘dęci jenerała  K ośc iuszk i , dla ciągłey obfitości 
do obw szczeń:ć. rnateryy, nie m ogła  dotąd do wiadomości 
publicnt;y  r podać.

z Mtcka. Z a cn i ohywdtele do Łucka stolicy W oły  rud,za prZe* 
u>oeiictWeąi i wezwaniem  swego M arszałka i kawalera J W .
Suw Jaw a  Lipskiego zg ro m a d zen i, dzień  i m arca , dla 
uczczenia pam ią tki inakoinitegp w dziejach świata bohatera,
■Tadeusza Kościuszki , obrali ,i  poświęcili. Obchód ten ża­
łobny z  na jw iększą  okazałością w kościele K atedralnym  u- 
■czyąiony, ja k  w dachu religii p rzed  Bogiem, powodem był 
wzyw ania dla duszy Tadeusza litości i miłosierdziu , lak 
w  luchu obywatelstwa , dobodeni je s t, wdzięczności i c zc i,
Jaką praw y Ppf.uk zachował dla istotnych zasług w oyęzr-  
ziiie, rzadkich gnat, męstwa i nieograniczonec o ula szczęścia 
tw ych rodaków poświęcenia się, tego tak znamienitego w a z ie ­
jąc k  o vczystych męża.

. W  dniu przeto  2 8  lutego, jako  w dniu poprzedzającym  -. . ~
żałobne nabożeństwo , dzw ony po wszystkich tulcyszrch Tr; 0 11 7 e s 1 e n i c  1 c a t r  a l'n  e.

kościołach zwiastowały obchod tak tkliw y sercu P o ła k a f  ob- . 1. naxtępującą A iedzielę to jest dnia  26 bieżącego
■ chód rozrzew niający dacha rówhie mieszkańców ta tc y sze o  ' 7?llef iad f  1 róku, dany będzie p rzez  JP P . Bernardellich w u l« 

tnpitta , jako też licznie zgromadzonego z obcych nawet p o ­
wiatów obywatelstwa.

■Jakoż na dniu  1 marca , od godziny  5 zra n a  rozooczę- 
ło się w kościele Katedralnym  śpiewanie w igilii p , zr kuia- 
fh lku  naypiękaicy i nayokazaley przybranym , -a prt.cz yor- 
hwość Prześwietney Kapituły Ł uckiey rzęsisto oświeconym.
Zakony: B ernardyńsk i, K anntU tańsk i, Trvnitmskr. i 1.0- 
**1/utkański z kolei odprawiały O jficium  Lufu n c to r  urn z msza*
^  śpiewanerni, w końcu śpiewane było (.Jftciuin Defuncto* 
ru-n przez Duchowieństwo św ieckie, na  którym  cąla U i .v- 
*pi Kapituła znay dowala się. Po ukończeniu one go wyszła  
** reaw t.dna , na glosy piękne i  dobrane śpiewana, sto­
re w zjlidza iy czucia pełne tkliwości, i rozrzewnienia w ser*
Cł~ nu pół m ających w tym  dniu p  szyby tek Bań dci

k  i o let nowy,kom iczny z  pantomimami, we uch aktach p o d  
tj  hdem: F L L 1 R O W E liS  Z  A C Z  A R O  H A N  Z.

tem 
■sł 
J  
rem

o , j 0 , . J   r  "
o autek, który się malował, na tw arzy każdego oh, cne go 
'■a i  Rośnemu aktowi , o! ja k ie  zwiększony zo s ta ł, kięay  

■ i r ć ć  wówczas c ic ika , nay droższego i  nayukochańsze go 
1 . Pasterza, którym  się szczyci W o łyń , ja ko  jedynym  aą- 

em Niebios, niedozwohła mu, aby w raz z swemi 'śwudóhli- 
™emi m odłam i, zaniósł p rzed  Tron B ana  zastępóĄ  woła-- 
Ua ukochanych od siebie dyecezanów a zawsze z  nim uu- 

l Zli  , 1 sercem połączonych , za Tadeusza Kościuszkę, któ- 
w (zięczm rodacy ostatnią posługę religiyne 1 cześć 

'JVJ 'v atelską oddawali.

^ * m e r t  l le rb o u r t ,  Kanonik Ł ucki i Professor Teologii wo- 
y ia ty c zn e y  w Sem inarium  Dyecezalnem, a wystawajuc w cżu* 
f j \  i mocnych wyrazach nieporównane czyny i,cnoty chrze- 
f U:l'kie Rade us zu K ościuszki, które im ie jeg> do wdzię- 
j j j f y  i bązętronney przeszłą  potomności, dowiódł: że sama  
ę g ia  rz ądząca sercem człowieka, zdolna jest podnieść jego, 

"'"'"bitego zaszczytu  bohatyra W praw dziw em  znudzeniu  
do jakiego zm arły  nasz ziomek t)

U , , , . ' %-Praway ze i wśród okropnych •nieszczęść nieupcidł na

Tj chluf y j p .  ■» O  .Z ' y  ■ J '  ■ C A .* ,iy-T  S, H U  * . ( M Ł U ^ C ł U i ł

Sianego , do jakiego zm arły  nasz ziomek tym  większego 
* .,y ł  praw a, że i wśród okropnych lniespczęś<ł nieupcidł na 

! serc“i lecz pokazują,: się w yższym "nad nie powta- 
u'p l'u es patientia m ea Dónune et spes mea.

Po ukończeniu m szy 'n im  się kondukt rozpoczął, zabrał 
C M arszałek 1 kawaler L ipsk i , mówiąc zw roazo-h .  '. .   — 1----T    • »  J u r u u - M f

r  ,jlakowi zapałem: ja k  szczęśliwy jest ów, którego gro‘ W — -• 6< <j-
i*o / L y  wdzięczności, poszanowania  / smutku całego nci-
Bi:U, t r u p ia  j ą ,  t ja k  wielka 1 n iep fze iy ła  wiekami będzie

f  l£Ł dla ziem i P ołskiey , iz  wydała takiego bohatyra. któ-
sła-

culc je-
nieporównane w przeszłości czyn y  i waleczność 

£o~ Ą lP‘"PT'y dwie półkole świata ; a przebiegłszy cni. 
iv . fy fe -p e łn e  cnot obywatelskich, w zyw ał d u ch a  tego tak 
i n p ^ ’-'go, aby\ ożyw iając świętą miłością ó y c z y z n y , tera- 
ńę TSie 7 po tjm ne praw ych Polaków pokolenia , uzdolnił 
Pfąy? °knzania  wdzięczności , uszanowania i wierności a la  

f l f z e g o  i Naypotężnieyszego Naszego M O N A R C H  Y. 
-• \  4 \T:-»n .1 T / I    u  1 r  7

- * ̂  f p Q . y L i* A O vu ̂  ' ̂  CS l W M. S . V z X «. C V ̂ /XX*
Pojle \  ^ NOR./ I  I, który będąc Oyccm ludów Berłu Jego 
Pf>d o ^ P ° ri J nie p rze  pom niał i o Polakach powracając im  nu- 
* 'N iy f byt l reprezentacyą: Takim  to uroczy .tym  i  ża-

obchodem, połączonym  zn a y  większą wspaniałością o,<- 
poiVja st°Rca H f  ły  nia, sławna w dziejach narodowych, hołd 
Ja r*adkiey zasłudze Tadeusza K ościuszki, poczyta-
zN t 'i ł lC- ? a &wk fy  obowiązek , aby tenże dzień poświęcony 
FlSVrnp Li:,Ji > która zebrana i Wręczona jest uotrzebu- 

wsparcia.
t y

f uckieT la^ ecz^ u  D ro z o w ie ,  gubernii miAskiey powiatu  
°b'le , tułegp odprawiło się także nabożeństwo za-

n ‘-0 USZr s ' P- jenerała  Kościuszki. W  mieyscu tem  
°nnein, znaczna jednak liczba zgrom adziła  się ka- 

a K n  f i l CZ- T iey ° C0H’J  W J X .  Stasiniewicz, m iał

£  O )  J. •       ....W -.U U  , , U \ J -

iat“ oześcmrk n,ey.P rzy rni°ty  i zasługi zm arłego, w dwóch 
18 wielbione i pamięć jego  uwieczniające.

O głoszenia p o  raz d rug i i  trzeci.

2  N ize y  podpisany D en tysta  approhowany  , m a ho­
nor uwiadomić prześw ietną Publiczność, iż  powrócił z  p  2- 
dró ży  sw o je j do W iln a ,  mieszkance ma na u licy  zani­
k o w e j w domie W . G utta  pod N rem  j  od'.

D ent, aprob L a za r ik .

3 W edle Ukazn JEGO  JM P E 11 \ lO R S K I Ę Y  MOŚCI Sa* 
mowladiiąeego W szech  Ilossyą etc. etc, etc.

U rodzonym : Janowi 1 M aryaunie z Pagow*skich Bry* 
li'iskuu Skarb. W ^lensknu, Janowi Molskiejnu Brygadiei o* 
vvi w.ovsk Polloh, Stanisławów 1 Białozorowi Prezydentow i 
Orodzk. Upitskicniu , Theodorowi 1 Elżbiecie 7. O ro tuzow  
AibrycJitom Kapitanom Węysk Rossyyskich, Józefowi i k a -  
zinuerzowj l.andzbergom Sti ażn. IJpitskun, Janowi Koza* 
kif.vie.zowi Kotmist. (JpiUk. zonie jego, sukcessorotn, i dai­
s '^  ni kredy torom, ścielącym pre tensyą do funduszu zeszłe* 
go E.zeia Pągowskiego jenerał majora w oysk P o llc h , nie* 
rn ,.e ; też-JO. Xjężmczce Stefann Radziwiłłównie i jey o* 
p. ’iiioiii. Michałowi Pągowskiemu Szambell. dworu poll* 
Cratiowi W orce llow i,  'Leolilli L e sz czy ń sk ie j ,  Grafiowi 
Dyipilremu N aryszk inow i, P io trowi Hrabi Krasińsk iem u, 
Joaelmnow! Przybylskiemu P o ru czn ik o w i, . Michałowi Mu* 
ra  .Vakie;■ u , Kazimierzowi S t ru n n lo w i , Annie Angielli 
Przezit/. eckiey , W a ssy n ty ń sk iem u , Józefowi Hrabi Bor* 
ciiowi, jtieonorze Hrabim  Borchowey i jey potomstw u suk* 
cessorom zeszłego Michała H r.B grcha , W ik tb i  ynowi W o y t*  
kń*wieżowi tSzambełl. dworu polskiego, Stef;.nowi Zam* 
brzyckiemu Scdz. Grodzkiemu, A lexandrowi H rabi Ghot* 
kie wieżowi Pułkownikowi woysk polskich, Sewerynowi 
Hrabi Rzewuskiemu i jego suócessórom , Józefowi Rozy* 
okienni, Kabanowic?.owi, Michałowi H rabi M iaczvnskte- 
mu , Michałowi Zagurskiemu , Kalesanteimi Zagni śkiemu, 
Józefowi _ W ereSzczyńskiemu Staroście l  p ilsk iem u, Sta* 
nisiawowi Bitowtówi Sędz. b. Ziemsk. Upitsk. i dalszym 
dehitoróm 'zeszłego Józefa Pągowskiego jenerała w o isk  
pollch. Pozew edyktalny przez Sąd Ziem-.k. P t t u l  pitsk., 
ria roki następne Jim iow e, w mieście Poniewieżu Sadzić 
się mające, z powództwa Urodzonych Appoloni z Tarszeń* 
skich n ia tk i , Alexandra s y n a , 'Ludwiki i Izabelli córek 
nieletniego potomstwa, jenerałowey i jenerał, woysk pollch 
Pągowskich, Michała Hrabi P la te ra  Zyberka  Vice G uber­
natora  Litewsko-Wileńskiego, Tadeuszu Hrabi P la te ra  As* 
sesora Sądu Gllnego L i t t .  1 Józefa Sokołowskiego P isa rza  
b. G-odzk. Upitsk. oraz dalszych opiekunów dokum entem  
wyznaczonych , z re fferencyą dó dekretu , jednego Remis* 
syinego Sądu Gllnpgo L it t .  V\ ileńsk. pod rokiem 1817 de­
ce nbra i'i  w  mieście gobernskim W ilnie w D epartam en­
cie 2  oe/.ewiście Zapadłego, drugiego Ziemskiego P i t  u U* 
}i;t\k. Dyllacc ynego W' roku  teraznieyszym  1 8 1 8  febr. 2 0  

dma ierow ace ;p. K om portacyą dokumentów, inw en tacyą  
majątku Grykpodź w P ttc ie  Upitskim leżącego , oraz po- 
• m iarę tegoż majątku do dziedzictwa zeszłego jenerała Pą- 
gówskiego należącego niemniey też  kn spełnieniu dalszych 
warunków  przeznaczającego, a w  szczególności oto z ob- 
żatłnemi p re ten so ram i, pierwiey w - t y m  zapozw ie ed \ k- 
talnym położone m i , d> przyjęcia w tym że Sadzie rozpra­
w y ,  do przyjęcia w de trunka tę  przez obżłłnyeh W  W .  na 
konto swych należnościow zeszłemu jenerałowi Pagowskie* 
mu wydanych re w e rs ó w ,  z przychodzącym i od ni- h p ro ­
centami , komportagyi wszelkich dokum en tów , listów, r a ­
chunków , oraz jakie się tylko naydują pisma w ręku  ob- 
żłlnych pretensorów , cisnących się do funduszu zeszłego 
jenerała Pągowskiego na rzecz  nieletnich sukcessorów o- 
neg o ,  pod przysięgą, usunienia bez dowodnych obźllnych 
pretensyów  przez zeszłego jenerała już uspokojonych. A  
z obżłłnemi debitorami poszczególnie przez tenże pozew 
edyktalny nieletni sukcessorowie zeszłego jenerała Pągow-



wieloliczne s p rz ę ty , do siebie zagarnął. Udzielnie na 20 
b i zeszłemu bratu su emu pod rokiem 1R00 oktobra O- 
złłch polłcb a,4oo zawinił, w  roku ]8o8 apryla 23 za ()- 
biigiem obźłłnego Michała Pągowskiego Grothozowey Po- 
rucznikowey wydanym, 1 B<: |i obrączkowych holend. ó5o 
zeszły oyciec nieletnich wypłacił. Udzielnie wedle rachun­
ków zobopólnjch, i notat zeszłego jenerała ha Sądzie zło- 
ż \  ć się m aacych  , bratu swemu a oye.owi nieletnich dość 
w ieie zawinił. Obżllna Ewa Cząstyńska pod rokiem 1796 
septembra 10 na inskrypcyą złłch 33, cbżlłny Graft W  or­
ce! za rachunkiem w roku 1797 oktobra 18 w Peterzbur- 
gu czynionym , rubli n 3, obżłłna ieofilla Leszczyńska za 
własnoręczną mskrypcyą pod, rykiem 1797 łu 11 -5 dnia 
czer. złtch 20 w roku zaś 1799 nowembra o za kartą  1 re­
wersem Riałłoskurskięgo czet-, zł. 3o w’ złocie i czer. zł. 100 
w bank,ocet lach—- Obłłny Graft' Dymitr Naryszkin w ro­
ku 1797 Nowembra 28 na Inskrypcyą rubli srebrnych 735 
otólny Hrabia,Piotr-Krasiński pod rokiem 1800. ayrylą 29 
za, kar tą złotych 4o. obłłny Joachim Przybylski w roku 1807 
julii 12 na inskrypcyą rubli śrebr." 22. Obżlłny Michał 
Murawski za ka rtą  połci rokiem 1809 augusta 5 TBch ob­
rączkowych q obżlłny Kazimierz Strumiło za kartą  pod 
rokiem 1811 n*. vembra 18 rubli srebr. 10, obżllna A. Prze- 
zdziećka za listem przez ręce Michałowicza Kamerdynera 
czer. złlcli i 5. Obzlbiy Waayntyński za kartą  czerwo­
nych złłch 4 zeszłemu Pągowskiemu oycowi nieletnich 
zawiniliście. Obżiini Hrabiów .e Borohówie pod rokiem 1790 
jurni 24 za obhgiem na czer. zlłch 2200 W dtorytiowi Woy- 
tkiewieżowi Szambcl. wydanym., od tegoż zeszłemu Pą- 
gowskiemu przekazanym, oraz za k w dem tegoż Woy- 
tkicwicza p o d  rokiem 1791 marca 3 za obżłlgo Borcha 
czer. złłch" Go, 1796 jnlii 8 jak rewers poświadcza ob- 
itłnegó Stel\na'Zan,brżyckiego Hę •. >za 'olizjłnego Borcha 
czer. zlłch 70 oyciec nieletnich zapłueib N akowiec wedle 
nou.it i regestrów przez zeszłego Pągowskiego .spisanych na. 
Sadzie złożyć się mających, n.eimaia iłlość na obzłlch IJor- 
c!iach dla nieletnichFdgoW.skich okazuje się. Obżlłny llr& 
bia,'Chodkiewicz na dwa obiiga Blankietowe z podpisem 
własnoręcznym i  pieczęciami czer. złłch. 2000, udzielnie 
za rachunkiem czer. złłch 87 zeszłemu Pągowskiemu za­
winił , obżłłny’ Saweryan Rzewuski za Oohgiein w roku 
7700 januar. o o Dolmanowi Pągowskiemu stryjowi niele­
tnich Pągowsk ich czer. złłch 200 zawinił, w roku 1801 
febr. 3o za listem u zeszłego Pągowskiego złłch 6000 
pożyczył — Obżlłny Urabia Michał Mięćzyński za rewer­
sem 1801 marca 24 własnoręcznym na czer. złłch 45 te ­
goż samego dnia przez ręce Kabanowicza czer. złłch 82 
1798 nowembra i 5 za rewersem Józefia Różyckiego rubli 
srebr. 6 i T,Bch 4 zeszłemu Józefowi Pągow .kiemu zawi­
n i ł — Obżlłny Michał Zagurski w ruku 1808 januaryi 19 
z l  listem zlłch 43o — Obżłłny Kalesanty Zagurski w ty ni­
że roku apryla 2 za listem złłch polloh 691 gr. 18. Ob- 
żlIny'Zambrzycki Sądź. pod rokiem 1796 julii 18 jak kwit 
administracji warszawskiej poświacza zlłch 68o4. Obżlłny 
Wereszcżyif.ski za trzema insk rypc jam i, jedną 1800 julii
4    druga 1807 septem bra 17 r— trzec ią  1808 septembra 17
czer. złłch 108 i rubli srebr. 210 zeszłemu Pągowskiemu 
zawiniliście— Zeszły Józet Ritowtt Prezyd. Grodz. PIjuts. 
brat obżłłgo Stanisława ,Bitowta za rachunkiem zeszłego 
jenerała raz złłch Sao , drugi, złłch 7o gr. 29. trzeci zło­
tych gft jak rew ersa i rachunki świadczą oycowi niele­
tnich Pągowskićh zawinił—• Naostatek obżlłny Stanisław 
Bitowt chłopa dziedzicznego nieletnich Palowskich z ma­
jątku- Grykpedź zbiegłego ’ Franciszka Balczuna z żoną 
i oboyga płci dziećmi przy majątku swym Wodoktach po 
niewblnie utrzymuje, na wielokrotne rekwizycye nieoddaje. 
Oto tedy wszystko żłłcy Pągowscy i ich opiekunowie idąc 
do Sądu Ziemsk. Upi.sk. w myśl Remissy Sądu GHnego 
Ł itt .  powyżey zacytowaney , k tóra  temuż Sądowi, cały 
zmasować' fnndpsz zeszłego jenerała Pągowskiego poleci­
ła _  Pozywają tym edyktahiym Pozw em , w Kuryerze 
L itt,  tak w tey  Gnberrtii, jako też 1 dalszych, pod tym 
panowaniem, niemniey też za granicą, w  Kordonie Rzym­
sko Cesarskim i Królestwie Polskim, oraz gdzie wypada 
z rzeczy ogłosić się mającym; proszą; utwierdzenia wszyst­
kich i wszelkich dowodów, przez nieletnich w Sądzie zło­
żyć się. m ających, przypuszczenia 09 dowodu, mącą tego. 
Zasadzenia summ kapitalnych i procentowych na obżłłch 
powyżey wyszczególnionych debitorach zeszłego Pągow­
skiego jenerała, na rzecz nieletnich Pągowskioh— lvom- 
portacyi wszelkich pism , rachunków , dokumentów wy­
świecających fundusz zeszłego jenerała Pągowskiego, przez 
pbźłłgo ” Michała Pągowskiego stryja pod przysięgą; ró­
wnie 'też  Komportacyi na tymże obżłłnym Michale Pągo- 
skiego swych należnościow dowodzą, następnie. Zeszły 
Xiaże Dominik Radziwiłł Pułkownik woysk pollch. za czy­
ste mi obhgami zawinił zeszłemu jenerałowi Pągowskiemu 
oycowi nieletnich z procentami do momentu tego wykal- 
kulowanemi guro 5o.ooo złłch poilch, powtóre z rachun­
ków W oytow stw a Dowgieiuńskiego pod zastawą przez 
/zeszłego Pągowskiego jenerała lnianego , z niedoboru pro­
centów wedle inwentarza sporządzonego i wyraźny, De- 
ces wyświeconego, dziewiędziesiąt kilka tysięcy złłch pollch, 
potrzecie przy wejściu w possesyą W oytowstwa Dowgu- 
łańskiego zeszły Pągowski przed nim byłey possesorce za­
stawimy Antoninie'Puzyniney Starościney Upitsk. za po­
leceniem Niażąt Radziwiłłów zapłacił 7,000 złłch policji. 
K 1 ostatek za 'dziesiąty grosz którego uspokojenie do dzie­
dziców raDża o. ze.szlv Pąąow«ki opłacił zlłch pollch 2,000 
obiłby hiićhaU .Oow du Śzambel. stryy nieletnich, w Ga­

licji,  Kordonie Cesarskim, w ieś Derew^ z zeszhm  bra­
tem swym , a ojcem nieletnich n ■ d. ich. cpUgi czas sam. 
possydował , intraty pobierał, później’ jat.sj ycjła(t komu* 
wyprzedał, summa przez przodków jaka ' łąa pretejosyy-* 
an an Derewni, tę  do siebie zabra ł,  r u c h o i ^  wszelką 
zeszłego w Derewni zostawioną, suknie , bieli w. j dalsze 
w skim wszelkich sprzętów i ruchomości we w. ])e l ewni 
pozostałey na rejestrze , z opisaniem dokładny, jJości, 
wartości i szacunlcn takoż pod przysięgą, poczym ,ri5ySje­
dzenia tey schedy jaka z działu się. przynależy nitowi ta 
na obżłłnym Michale Pągowśkim— fix t ra d y c j i  cą0pa 
Franciszka Balczuna z żoną potomstwem 1 dobytkom 
uobżłłgo Bitów ta utrzymującego s ię— Sądzenia na wszy*, 
kich obżłłch wydatków prawnych , oraz tego wszystkie­
go decydowaniu , co z natury, sprawy wypada, co pro­
szonym będzie, z wolną poprawą tey żałoby, lub innej* 
wyniesienia. ,

Roku 1818 miesiąca maia 4 dnia W oźny niżey piszący 
sic świadczę iż kopia tego Pozwu z autentykiem zgodne 
w -"sprawie J W W . Appolonii z Turszeńskich m atk i ,  Ale­
xandra syna, Ludwiki i Izabeli córek, Pągowskićh jenera- 
łowey jencralowicza i jcherałowicń woysk Poilch, aktorów 
sp ra w y , Michała Hrabi Platera Zj berka Vice Guberna­
tora. Litewsko Wileńskiego, Tadeusza Hrabi Platera Asse- 
sora Sądu Głównego Litewsko Wileńskiego 2 Departamen­
tu , i Y\\ Józefa Sokołowskiego b. Pisarza Grodzic. Upits. 
opiekunów exe,kwujących opiekę, oraz dalszych dokumen­
tem wyznaczonych opiekunów — W . Stanisławowi Bitow- 
towi Śedz. Ziemsk. Upitsk. wespół z aresztem na człeka 
Franciszka Balczuna utrzymującego się w majątku Wodo­
ktach jedna— J W W . Józefowi 1 Leonorze z Giełgudów 
Wereszczyńskim Starostom Upitsk. w majątku Lawxo- 
dziach drpga W  W . Kazimierzowi 1 Józefow i Landz- 
bergom Strażm w folwarkach w Wegrys/.kach i Kompaz- 
czyźnie trzecią i czwartą W W . 'Ineodorowi i Elżbiecie 
z Grotuzow Albrychtom w majątku Gieduciach , piątą , 
JO. Xieżniczce Stefanii Radziwiłównie i jey opiekunom 
we wsi Beyharowie , szóstą, w dobrach w Pttcie' Upitsk. 
oczewisto po podaw ałem. VUW. Janowi i Maryahnie z Pa­
lowskich Brylińskim Skarb. Wiłeńsk. w majątku Styrmach 
W Pttcie Wiłkomirsk. położonym, oczewisto w ręce ja 
Woźnv takoż , maja 5 dnia podałem. Oraz dalszych wszyst­
kich w tey żałobie edyktalney “tak kredy torów jako też 
debitorów zeszłego Pągowskiego jenerała pomieszczonych 
w różnych Guberniach tego państw a, w królestwie Pol­
skim, Rzymsko Cesarskim i w dalszych prowincjach ora* 
państwach zagranicznych znajdujących się , dla jednocza- 
sowego zebrania się i stannośei przed Sąd Ziemsk. Ptttt  
Upitsk. w kadenoyi ,-przyszłey święto Trojeckiey sądzić się 
mający lub *bez na następną dla zaawizow arna wszystkich 
ten pozew edyktalny wespół z relacj ą .urzędów ie zezna- 
na do Kuryera I<itt. dla trzykrotnego zawiadomienia po- 
dałem T ę  czynność nasze my Woźnowie podpisujemy.

Andrzey Popławski W oźny Pttu Upitsfoego. 
Roku 1818 miesiąca maja 11 dnia przed aktami Grodz, 

P ttu  Upitsk Woźny obecnie stawająe re lac ją  Pozwu ze-
znana przyjąłem. . .

Ziemski, i Grodz. Pttu Upitsk. Regent Jan Eydrygicwicz- 
Boku 1818 miesiąca maja i 3 dnia przed aktami Ziems- 

P ttu  Wiłkomirsk. stawająe obecnie W oźny wyżey wara-, 
żony relacya podanego Pozwu urzędów nić zeznał. 
Przyjąłem  Ignacy Junosza Dąbrowski Ziem. Pttu 14 iłk. Reg‘

3 JlV . Alexander Hrabia Chodkiewicz Połkownik 
woysk Pollch , jeg o  wierzyciele i opieka Józeja ILobie' 
go Chodkiewicza, do miasta Grodna zgrom adzeni, cel et* 
zrobienia układu o d r1 dl dobr po Jante Ha. C.hoakieiat 
czu Staroście Żrna.dzkirn w Guberniach IV ił pisk. i  Grad*’ 
położonych , a wedle Urazu Rządzącego Senatu na d w ó y  
jego synów Józefa i A lexandra dzielić się powinnych l 
uzyskania z tychże dóbr należnościom wierzyHelskich > 
dobrowolnie zgodzili sie na pewne postanowienie satysjo.k 
cyą tym że wierzycielom zbliżające. Z e  zas ważność tó 
ko we go aktu od kompletnej opieki i zgodzenia się wszy*1'  
kich wierzycieli za lezy  —  w tym  przeto celu awizują st> 
c ii wierzyciele J W W . Chodkiewiczom izby raczyli 11 
dzień 20 czerwca r. b. zjechać do miasta P o w ia to w i  
Now ogródka dla wzajemnego w pomienionym interesd 
porozumienia się i umocowania plenipotentów , iżby cizp 
nipotenci lub sami aktorowie m ogli na dzień 5o czeriP 
tegoż r. pośpieszyć do Czarnobyla , mieysca .
cyi Sądu Działowego skutkiem ukazu przeznaczonego- P  
w Grodnie d. 3 maja W 18 roku. O nufry Grotthus.

W yjeżd ża  za granicę- \  .
1 W yjeżd ża  do K,óles\wa Pruskiego W ileński 

szczaniu Lewin Dawidowicz L ew i na miesięcy dziesG ‘

3 V H andel Greka czy li T u rk a  zw an y ,, e*? 
stuiący przez la t kilkanaście na zam kott ey 111 
w  dom u daw n iey  W • P rozora  a teraz I nitt crs 
teck im . przen iesion y  został nu tey że  ulicy  
m u >V* Geringa.
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2. Od R ządu gubernialnego M ińskiego ogłasza się: 
z w M ińskie j Skarbowej Izbie 6 'dbyWać się będą targi, 

dnia 1 o go, 45  217 miesiąca ju id i teraźniejszego  1818 
rjb u , dla. oddania z jc zą c jm  w dzierżawę do 181cf roku, 

°bszjckiego trunkowego odkupu ; zatem ż jc z ą c j  wziąć 
takową dzierżawę, kcchcą jawić się z  pewnemi ewikcjam i 
na' Naznaczone term in j dó M ińskie j Skarbowej Izby. M a- 
ia 1 o dnia  1818 roku. Sekretarz Arcimowicz.

2. Od R ządu gubernialnego M ińskiego ogłasza się: 
w tu te jsze j Skarbowej Izbie, dla odda)da wdzierżawę 
4819 -roku, Mińskiego, fhumeńskiego, Rorysowskiego, 

l' Pniowy M ozjrskiegu gorzałczannegę odkupów, będą od-- 
dWać się targi dnia. \go , ńgo i 8 go miesiąca Julii teraźniej-  

SZego roku-, na które term in j zechcą ż jc zą c j jawić się 
f  prawnemi ewikcjam i dp m ińskie j Skarbowej Izby. Ma~ 
•a 9 dnia 1818 roku. ■Sekretari Arcimowicz.

2. Od R ządu gubernialnego W ilińskiego ogłasza się: 
*  z powodu nie jawienia się w W ileńskiej Skarbowej Izbie 
^  prze znaczone- dawni e j  terminy,życzących wziąć w dzier­
żawę jednoroczną w mieście W ib iię  poborów: bramne go, bru­
kowego, lopatkowegv, rybnego taćgu, poogińskiego młynu i 
Słojowego, Izba Skarbowa naznaczyła nowe terminy: pierw- 
**y dnia  21, drugi, 24, a trzeci 28 miesiąca teraźniej*  

maia  ;  a zatem życzący wziąć w dzierżawę wymie­
nione pobory , rybny targ, poogińskiego m łyn  i ąńpjo- 

zechcą jawie się do Izby Skarbewey na takowe ter- 
miny z  dostatecznymi ew ikcjam i. M aja  18 d. 1818 rokn.

Sowietnik Ławrynowicz.
Sekretarz K azim ierz Nowicki,

zapisać oświadczenie w  aktach Z iem sk..P ttu  Borysowsiego 
w dniu trzydziestym  oktohra roku przeszłego tysiąc ośm- 
set siedmnastego 1 przez K uryera Littgo sobie podchle-- 
bną nadzieię: . Awizowńh; k tó ra  jak nie ma', związku rze­
czy . tak. tylko ku' odwrócenm, psob nie wiedzących treści 
tranzaktów  poczynionych , a chcących mieć zenmą nizey 
podpisanym ,• traktow anie różnych jnteressów , jest utwo­
rzone , wszakże wczytaWszy si£ w 'dokumentj- pod rokiem 
i 8i 5 maja 46 dnia przezemnie Oycowi’ mojemu JW. Ra­
fałowi Siizieniowi .instvg. L ilt, i Kawalerowi' skutkiem 
uległości i posłuszeństwa wydany,, łatw o dóc*yj.-ftfeąję md*, 
żno: iż rozrządzając w.sr.elkLu majątkiem po pypu ińcim , 
na mnie spadłym , w  ów.ęyas w części sulcceuovj'ac ony; 
JW. Józef Siizień Marsz, miałby prawo: gdy bym nie n ń a t“ 
potomstwa j lecz gdy te jest,: i gdy przez pretestacyą w ro* 
kn łhky-ćuia 2.0 junii prz'ezte’mrtie priKM.rsvii>arm Grodu 
Pasław skiego uczynioną, i tegoż ro ta  i  .miesiąca dnia. uó, ■ 

na bądarth Ziemsk, Ptt.ii kbD]'ys<>wskiego.Ąktykow,aną. 'i ą -  
kpwy. dokument w  całym,, jego, brzmieniu jąk.o... on.yty tj#.cysi, 
1768 roku de leśione juris .naturae, i o mewolm oh Órdyńa- 
cyaoh 'p isząca, przeciw nie r A U lamowany , icofnipny i za- - 
gaszony na'zaw szę został-, i jest ogłoszonym. Przeto nie 
w  innym c.ćhi cikde.sleM W . Marszalek-'SiizreAaxio cudzey 
własności, jak tyj ko chyba w tyrii, iż żyćżyósobie . wulzied

* ** J . ' * 1    ^  . . . .  L .  ■ -! ta 1 A  /Cmnie a zon, 
wyzułem 
kiem 
praw

oną fnoją i potomstwem m ążyjących, i widzieć 
i ze wszelkie^;,dóbr i funduszów , jakie .porząd- 

1 kr,y/i, po ' oycu ‘ ńai runie spadły , 1 jakie naturalną 
/koleją pom nie dostać Aid* powiiitrft Sukcessoroin mo­

im , ho któż inaękey ósądzio Ssdoła', że JW . Mars. SfizieA 
łącznie arfW ^'rysskiew ieżow ą M ars*, i;\V„ potrockim  za 
Ol.digi.ern: ś. p. oyęa mojego. JW . Rataja. SJiziema im t.

ocederem W Zicrastwie P ttuL itt. rńając u innie dług , pr 
Borysbwsóego prozekwdje, a przez swoje oświadczenie do

2. Od R ządu gubernialnego Wileńskiego ogłasza się: 
z powodu nie jawi enia się w W ileńskiej SkerboWej Iz- 

”ic na przeznaczone daw niej term in j życzących nabydź 
Zaścianek Iwaszkowszczyznę , wydzielony przeź exdjw i-  
^orski S ą d , z majątku obywatela Morykoniego za dług, 
halcżny od tegoż Aiorykoniego klasztorowi mniszek sióstr 
Miłosierdzia , w ogóle, prócz procentów  2,900 złotych pol­
skich , R ząd ten naznaczył nowe term iny : pierwszy dnia 
5, drugi 8, a trzeci ostateczny i 5 miesiąca augusta te­
raźniejszego roku ; a zatem życzący nabydź takowy za­
ścianek, zechcą jawić się na naznaczone ternuny dla tar- 
tów do wileńskiej Skarbowej Izby z dostateczną ewikćyą, 
<ttbo gotowemi pieniędzm i. M aja  18 d n ia . 1818 roku.

Som etm k Ławrynowicz.
*Sekretarz Kazimierz Nowicki.

na- wydarcie cudzey własności, ajnNówn.-.e działających, u- 
slaw y,praw  pouczają—• i i  po oycu syn odziedzicza sp a d - , 
k i ,  a córki są do w yposażenia —- Zeszły oyciec móy sto­
sownie d.O praw', iló wyposażywszy córki wszystkich swo*

2. R ezolucją Sądu M agistratu M iasta W ilna roku 
J 8 1 8 apryla  6 dnia zaszłą, będąc z posrzodka tygoż Są­
du dellegowanyjii do wyprzedania ruchomości inwenta­
rzem  topisanej zeszłego ś. p. Józefa I)e- IyIle  gó Alajor a 
b. wojsk Polch i mając sobie przyporuczonym wydać 
trzykrotną awizaeyą w Gazecie Kuryera L it. z  umieszcze­
niem te jże  w Gazetach zagranicznych tak o tem, jako  
żeby sukcessorowie z probacyami legilymuiącemi ich p ra ­
wa do posiągnienia sukcesśyi po,Majorze Józefie IJ e - ly l-  
Hm do Sądu M agistratu ’ W ileń. wprzeciągu n a jd a le j sze­
ściu miesięcy od daty awizacyi sami przez się, bądź przez 
Umocowanych prawnie Plenipotentów przybywali. Co za- 
*kuteczniając , nin iejszą  czynię z uwiadomieniem, iż L i ­
cytacją  publiczną ruchomości pozostałej składającej się 
z garderoby, bielizny, zegarków, srebra stołowego i dal- 
*zey, rozpocznę w Rątuszu W ileń. od dnia  10 jun ii 
teraz. 1818 roku i ciągle one odbywać aż do ukończę- 
ni a będę— - 18 r 8 roku maja 21 dnia.

F. Łukomski R . M. W ,

2. E xcerpt oświadczenia z Protokułu potocznego pro- 
°essowego Sądu Grodzkiego P ttu  Oszm. w dacie poniźey 
^yrażoney  zapisanego pod pioezęcią urzędową tegoż Sądu 
®adem data stronie jest wydań.

Roku tysiąc ośmset osmnastego miesiąca maja trzyna- 
•tego dnia.

P rzed aktami Grodzkiemi P ttu  Oszmiańskiego staną­
wszy obecnie JP. Płacyd Nesterowicż oświadczenie Cho­
rążego b. P ttu  Słonim. JW . Stefana Slizienia do wpi­
jania w  protokuł podał, którego w yrazy następne: roku 
tysiącznego ośmsetnego ośmnastego mca maja pierwszego 
dnia Imieniem mnie niżey podpisanego w następney rzeczy 
°śvyiadcaenie podaję. J W.Jó*e£Slizień M ar. b. P t tu  Horysow.

ich maiątków Jhokurąciitem wieczystym . 1 8 1 5 roku feb ru -i 
a:’yi 5 dnia nastałam  eor- w aktach śtie.msk* deńskicli-. 
przyznanym dla mnie jednego. A ktorstw o zapowiadając, 
przyporuczył uczynne zabeśpieczenie wniosku zony ńiojey 
i to jak przezemnie na dobrach legalnie do mnie należnych 
przez formalność praw a upoważnione .zapisy idy a żony mojcy 
i naszego potomstwa, spełniono zostało; nikomu z tegO 
sprawiać się i usprawiedliwiać się me jestem powinien.^ Al- 
bowięm sta tu t L itt. przez Ijnienne Gkazy MONARSZE za­
twierdzony' dozwala każdemu swą własnością.jak chcąc rzą­
dzić, byleby bez ofdyńacyow, i bez krzyw dy praw a przyro­
dzonego. Znajomość ty; h ustaw JO. Karbidy •; Xciu D rućkie- 
mn -Lubeckiemu Marsz, b. P t tu  Pińskiego, i J W , Jó/.elowi 
S&ienięwi M arsz. b. PttU Borysowsk. umknąćysię muśiala 
wteńczns z pod p ió ra , kiedy do Kairyera L itt. przesyłali 
swoje Kontrąktom  Mińskim, i Nowogródzkim ostrzezeęio. n mocą .dokumentu i,8 i 5 roku-m arca 1 6  dnia nastałegd 
a przeż protestącyą moją zrekłainowanego , są jakby p re- 
tensorami do dziedzictwa wszelkich majątków po zeszłynt 
JW . Rafale Slizicniu instyg. L itt. oycu moim pozostałych, 
pomimo to, iż ja jako syn, i jako legalny wszystkich spad­
ków sukcessor osiągnąłem naturalnym  porządkiem kiw’1 
po oycu moim m a ją te k : i takąż koleją zostawić m uszę 

,moim potomkom , k tórzy są i bydż m ogą, ą tak  spadki 
mojego, oyca z żadnego względu doX tęcia Jinci Karola Lu- 
beckiego i do JW . Józefa Slizienia, że nie należą , 1 z& 
rządzenie onych ustawam i praw  do uiójey dobrey .woli 
jest oddane; przeto przeciwko brzmieniu i.duchowi praw  
takowe wyrażonych Jchmościów działania naysolenmey 
przed całą powszechnością zazalam datt u t supra u tego 
oświadczenia podpis reki aktora tak  sie w yraża  Stefan óu- 
zien Chorąży b. P ttu  Słoimsk. mp. takow e oświadczenie w 1-  
mieniu aktora jako proszony w ninieyszym protokole w ła­
sną i ręką podpisuję _ .

Placyd Nesterowicż Plenipotent.
Zgodno z  Protokuł cm potocznym processowym Józef 

Piotrowicz Regent Grodżk. Oszm.

2, Stosownie do zapisanego w  Sądzie M agistratu  
M .  W ilna  dnia 18. ter. miesiąca maja postanowienia. Ten­
że M agistra t wydaje r.inieyszą publikaię , że dom zm ar­
łego Sobolewskiego b. s ix  akt or a Kowieńskiego w mieseit 
W ilnie na Trockiej ulicy pod N . 5g.t s y t u o w a n y ,  w  tra­
d y c y jn e j  possesyi byłych Członków M agistra tow ych  
zostający ; wypuszcza się w jedno-roczną aredowną tenutę 
po termin S. Jerzego to i e s t d o  dnia  2-4 apryla J S i f j  
roku, do jakow ego aktu lic y ta c ji w Ratuszu  iWileńskim  
w Izbie Sądow ej M agistratu odbywać się mającego, na­
znaczone zosta ły  tr zy  termina: pierw szy dnia aa. drugi 
dnia a j .  i trzeci dnia a$ teraknieyszego puesiąpa m a ja —a



Ż y c z ą c y  p r z e t o  w z i ą ś ć  w  d r ę d o w n ą  t e ń u t ę  p o f h i e -  

m o n y  d o m  o b o w i ą z a n i  s ą  j a w i ć  s i ę  z  t w i k c y ą m i  n a  p e ­

w n o ś ć  d o t r z y m a n i a  z a w a r ć  s i ę  m a j ą c e g o  k o n t r a k t u  w j i i -  

j i i e y s z y m  m a g i s t r a c i e  ,  w  k a ż d y m  w y  z  r z e c z o n y m  t e r m i n i e , 

p o  p o ł u d n i u  o  g o d z i n i e  3 .  L a t  n a  R a t u s z u  W i l e ń .  r o k u  

i d J Ó  m a j a  1 8  d n i a .

J ó z e f  S i a t k o w s k i  P .  B .  M .  I V .

I g n a c y  M i s i e w i c z  M -  W .  R e g e n t .

t e g o ż  r .  p o ś p i e s z y ć  d o  C z a r n o b y l a  ,  m i e y s c a  j u r y z d y h  

c y i  S ą d u  D z i a ł o w e g o  s k u t k i e m  u k a z u  p r z e z n a c z o n e g o .  D $  

w  G r o d n i e  d .  5 m a j a  i § j 8  r o k u .

O n u f r y  G r o t t h u s ,

2 N i ż e y  p o d p i s a n i  j a k o  s u k c e s s o r o w i e  z e s z ł e g o  i .  p .  

D i m i t r y i  I w d n o w i c z a  N o w i ń s k i e g o  R a d n e g o  i  K u p c a  3 c i e y  

g i l d y i ,  M .  G .  W i l n a  w  i m i e n i u  s w y m  i  d a l s z y c h  s u k c e s -  

s o r ó w  d z i a ł a j ą c y  — -  N a  m o c y  d e k r e t u  S ą d u  M a g i s t r a t u  

W i l e ń s k i e g o  w  r o k u  t  & 1 8  m i e s i ą c a  m a j a  i  o  d n i a  l i a S t a -  

ł e g o  t r z y k r o t n ą  a w i z a c y ą  p r z e z  g a z e t y  S .  P e l e r z b u r s k ą ,  

M o s k i e w s k ą , i  K u r y  e r  a  I J t t .  d l a  j a w i e n i a  s i ę  t a k  s u k c e s -  

s o r o w  j a k o  t e i  p r e t c n s o r ó w  d o p e ł n i ć  n a m  d o z w a l a j ą c e g o .  

Z a w i a d a m i a m y  ,  i i b y  d a l s i  s u k c e s s o r o w i e  m a j ą c y  p r a w o  

d o  o s i ą g n i e n i a  s c h e d  s w y c h  z  m a j ę t n o ś c i  p o  z e s z ł y m  ś .  p .  

D i m i t r z e  N o w i ń s k i m  R a d n y m  L K u p c e m  W i l e ń s k i m  p o z o -  

e t a l e y ,  i  n a  s u k c e s s o r ó w  p o d ł u g  p r a w  k r a j o w y c h  s p a d a j ą -  

e e y  —  Z a ś  p r e t e n s o r o w i e  j e i e l i  j a c y  s ą  d l a  o d e b r a n i a  

S w y c h  n a l e ż n o ś c i , w  p r z e c i ą g u  t r z e c h  m i e s i ę c y  o d  d a t y  

n a s t ą p i ć  m a j ą c e y  a w i z a c y i  p r z e t  g a z e t y  m i e j s c  w ł a ś c i ­

w y c h  p o d  o d p ą d n i e n i e m  o d  s t o s u n k ó w ,  s a m i  p r z e z  s i ę  l u b  

p r z e z  u m o c o w a n y c h  s w y c h  P l e n i p o t e n t ó w  z  p e w n e m i ,  d o ­

w o d a m i  d o  M a g i s t r a t u  W i l e ń s k i e g o  j a w i l i  s i ę  r o k u  1 8 1 8  
M i e s i ą c a  m a j a  2 0  d n i a .

M i k ó l d y  I w a n o w  N o w i ń s k i ,

W a s  i i i  M i c h a y ł o w  M i e l n i k ó w

2. H andel G reka czyli T u rk a  zw any, exy' 
s tu iacy  p rzez  la t  kilkanaście n ą  zarakow ey u li#  
w  dom u daw niey  W - P ro z o ra  a te ra z  L niwersV' 
teck im , p rzen iesiony  został na  teyźe  ulicy do ck' 
m u  W . G eringa.

O g ł o s z e n i a  p o  r a z  d r u g i  t r z e c i .

3 P o  w y d a n e j  n a  d z i e ń  1 .8 m i e s i ą c a  t e r a ź n i e j s z e g o  m tr  

j a  d o  p r o r n u l g a t j  d e k r e t u  a w i z a c y i  .,  G d y  j u ż  S ą d  e x d f  

w i z o r s k i  w  d o b r a c h  S r z e d n i k u  T y s z k i e w i c z o w s k i m  e x y s tu -  
j a c y ,  w  d z i a ł a n i u  s a t y s f a k c j i  k r  e d y t o r  o m  p r z e  l o k a c j i  

z n a j d o w a ł  s i ę .  W s z e d ł  z  p r o ś b a ,  p l e n i p o t e n t  m a s s s y  P y s z e  

k i e w i c z o w s k i e y ,  W .  W i k t o r  S u g i e t t o ,  p r z y  d e k r e c i e  S ą d t t  

G r a n i c z .  G u b e r ń .  w y ż s z e j  i n s t a n c y  w  r o k u  1 8 1 8  m a r c a  

2  3 d n i a  z a s z ł y m -  ż ą d a j ą c .  G d y  t e n ż e  d e k r e t  w y ż s z e j  i n -  

s t a n c j i  w y r o k  w y d z i a ł o w e g o  a p p e l l a c y y ń e g o  R o s i e ń s k i e g *  

S ą d u  ,  . w  s p r a w i e  g r a n i c z n e j  H r y ń c e w i c z a  z  T y s k i e w i c z a -

m i , o d e j m u j ą c y  k i l k a d z i e s i ą t  w ł o k  z i e m i  p o p r a w i ł  ,  »

z n a c z n ą  c z ę ś ć  t e y ź e  z i e m i , p o d  s p r z e c z k ę  t e r n  s a m e m  p o ­

d a n e j , d o  w ł a s n o ś c i  f u n d u s z o w e j  m a s s y  J a n u s z a  T y ss tr  

k i e w i c z a  w r ó c i ł ,  o r a z  z m n i e j s z y ł  d e c y d o w a n e  e x p e n s a  d i  

s p e ł n i e n i a  n a  z i e m i  k t ó r e g o  w y r o k u ,  p r z e z n a c z o n y  G u h e r ■

n i c d ń y  p r z y b y w s z y  K o m o r n i k ,  n i m  u s p o s o b i  g r a n i c z n ą  l i ­

i i ,  H h j k 6  noan iJcaB in ięca  m<o Hac.ib4fiHKU no-  
n o  ft n a r  o firtajKetmoft naaiamw /kvmmpiH Hhbbo-  
ba UoBHHCKtiro Pam w aH a u mpenieM rn ^ b /p u  
u y n p a ,  F jG e p u c F .a ro  Topo/pi  Bmibna ,  orm> hmh- 
b b  CB»ero, n npo<i«xb u a ca b# u u bobu  .ąbucniBy- 
l o u p e ,  n o  c 11.1b ^ t -K pe rna  B iM eHenaro  I 'opo4o-  
b a r o  M a r n c m p a r n a  bb 1818  r o ^ y  s i b c a ą a  IVUia 
1.5 4Hoxa cocmoaBUJfaroca 34b.iamr> n o 3BOAa 
m e e  mpoeicpaniHoe o6ŁRR^enie, Mpesb r a 3emt>i 
C a n n m n t m e p b y p i  cn i e  , MocKOBcaie n ^ u r n o s -  
CKaro K y p b c p a ,  itn abkŁ aaKb nac^ibaHHKaMb 
m a a n  p a n n o  n n p e n i e n c o p a M b  ; H a  ocHOBauiu 
Ucro  H3abtuacivib: 4a6bi  n p o u i e  Hac^b^HUKH 
nwbKJuńe n p a s o  a n  npnHJjmito nacm ef t  3bkoh-
Ho BMi> npnnaA^ejKfim nxb H3b  iiMbrna n.fC^b 
CM<*pmu noKoHHaro óyiajKenHoń nsMiunn Ą t a n r  

m p iH  H u b h h c k - ix o  PaniM aH a n  a y n i^ a  Bn^ieH- 
e a a r o  o c m a a m a r o c a  , h a n  Hac-zibamwaMb n o  
c n ^ b  ro cy ^ ap cm B FH H b ix b  3aKOHOBb npwna^Ae- 
» a m a r o  ii npe ineH 4am e. i t f  ecmbJiH -cymb Kanie 
41a  n o ^ y n e n i a  c b o h x l  npnHU4^iea iHocmeft , Bb 
m e n e n i a  tnpexMbsjinHaro  c p o a a ,  co BpcMH h s -  
c m y u a i o m e ń  u a m b  nyóai iK aijb ia  u p e a n  ra3cmbi 
o m b  npnnaf lA ca iamH xn Mbcnnb, BBH^ncb Bb n p o .  
łmiBiioMb c ^ y n a b  cncejiH HefiB^raca n p e r n e « 4 a  
m o p b i  ^nnHo H4 H hxi> yno^HOMO'ienHbie noBe- 
peHHhie Cb 33KOHHblMH 4 0 Ka3afntMbCinEflMtł Bb 
Bn^cHCKiii rop o 4 0 B b iń  M a r n c m p a m n ,  n o 4 n e p -  
Jrnymen o m n a 4 b n u o  c e r o  n e n a .  I ’o p o 4 b  Bn4b-  
Ho 1818  1041 l y i b c n n a M a ia a i  4na*

Hnitojtan Heauoeb Hoenucidn, 
BacHMh MttxahAofb MejihHHKoeb.

n i j ą  i  n i m  o n a  n a  m a p p ę  S ą d o w ą  p r z e n i e s i o n a  d l a  o b  

j ę c i a  w  m a s s ę  d l a  k r e d y f o r ó w  s a t y s f a k c j i  z o s t a n i e .  T y r f t  

c z a s e m  z b l i ż a  s i ę  p r z e z n a c z o n y  u p r z e d n i ą  a w i z a c y ą  n a  p r o - 

m u l g a t ę  t e r m i n ,  m o g ą c y  c z y n i ć  d o  p o l i c z e n i a  n o w o  p r z y ­

b y w a j ą c e g o  f u p d u s z u  w  m a s s i e  s a t y s f a k c j i  p r z e s z k o d ę ,— • 

A b y  z a t e m  S ą d  e x d y w i z c r s k i p r z e d ł u ż a j ą c  t e r r a i n  o ś w i a d ­

c z o n e j  p r o r n u l g a t j  ,  w y d a ł  n o w e  d o  J P P .  ^ k r e d y t o r ó w  o -  

g ł o s z e n i f i .  D o b r o  t a k  f u n d u s z u  , j a k  t e ż  W W .  k r e d y t o -  

r ó w ,  p o m i m o  z a m k n i ę t e  w e d l e  u p r z e d n i e g o  s t a t i u  ż ą d a ń  * 

p r z e z  s t r o n y  p r z y n i e s i o n y c h  r a c h u n k i .  Z n i e w a l a  z a s t o s o ­

w a ć  s i ę  d o  u c z y n i o n e j  p r z e z  d e k r e t  w y ż s z e j  g r a n i c z ,  i n ­
s t a n c j i  ,  d o p i e r o  o d m i a n y .  C o  ż e  d o  n o w e j  p r z y w o d z i  r a ­

c h u n k o w e j  p r a c y  ■— • S ą d  w i ę c  e x d y w i z o r s k i  z e  w z g l ę d u  ,  

ż e  j e s z c z e  t e r a z  J P a n  p r z e z n a c z o i i y  z  S ą d u  G r a n i c z .  G u -  

b e r n s k .  K o m o r n i k  c z y n n o ś ć  o d b y w a  —  A  z a t e m  n a  t e r m i n  

p r o r n u l g a t j  w p r z ó d  p r z e z n a c z o n e j  d o p e ł n i ć  d z i e ł o  w  z u ­

p e ł n o ś c i  n i e p o d o b n y m  s i ę  s t a n i e  s k ł o n i ł  s i ę  d o  p r o ś b y  z e  

s t r o n y  m a s s y  f u n d u s z u  z ł o ż o n e j ,  i  W W .  k r e d y  t o r ó w  o s t r z e d z  

p o s t a n o w i ł ,  k i  n a  t e r m i n  p r z e z  A w i z a c y ą  w  d n i u  20 K w i e ­

t n i a  w y d a n ą ,  t o  j e s t  m i e s i ą c a  t e r a z  i d ą c e g o  1 8  m a j a  p r o ­

m u l g o w a ć  d e k r e t u  o c z e w i s t e g o  n i e z a c z n i e —  L e c z  n i e o d ­

m i e n n y  n a  t o ż  o g ł o s z e n i e  d e k r e t u  t e r m i n ,  p r z e d ł u ż a  d o  d n i a  

4 m i e s i ą c a  j u n i i  t e r a z  b i e ż ą c e g o  r . ,  n a  k t ó r y  a b y  W W .  

k r e d y t o r o w i e  d l a  p r z e s ł u c h a n i a  o n e g o  s t a w i ć  s i ę  n i e o m i e -  

s z k ą l i .  C z y n i  s i ę  n i n i e j s z a  o s t a t e c z n a  a w i z a c y a ,  r .  1 8 1 , 8  

m a j a  1 0 .

W a w r z y n i e c  K l i m o w i c z  E x d y w i z o z .

2  J W .  A l e x a n d e r  H r a b i a  C h o d k i e w i c z  P o ł k o w n l k  

t u o y s k  P o l l c h  ,  j e g o  w i e r z y c i e l e  i  o p i e k a  J ó z e f a  H r a b i e ­

g o  C h o d k i e w i c z a ,  d o  m i a s t a  G r o d n a  z g r o m a d z e n i ,  c e l e m  

z r o b i e n i a  u k ł a d u  o  d z i a ł  d o b r  p o  J a n i e  H r .  C h o d k i e w i ­

c z u  S - a r o ś c i e  Z m u d z k i m  w  G u b e r n i a c h  W i l e ń s k .  i  G r o d z ,  

p o ł o ż o n y  : h ,  a  w e d l e  U k a z u  R z ą d z ą c e g o  S e n a t u  n a  d w ó c h  

j e g o  s y n ó w  J ó z e f a  i  A l e x a n d r a  d z i e l i ć  s i ę  p o w i n n y c h  i 
u z y s k a n i a  z  t y c h ż e  d ó b r  n a l e ż n o ś c i o m  w i e r z y c i e l s k i c h ,  

d o b r o w o l n i e  z g o d z i l i , s i ę  n a  p e w n e  p o s t a n o w i e n i e  s a t y s j a k ­

t y  ą  t y m ż e  w i e r z y c i e l o m  z b l i ż a j ą c e .  Ż e  z a ś  w a ż n o ś ć  t a ­

k o w e g o  a k t u  o d  k o m p l e t n e y  o p i e k i  i  z g o d z e n i a  s i ę  w s z y s t ­

k i c h  w i e r z y c i e l i  z a l e ż y  — . w  t y m  p r z e t o  c e l u  a w i z u j ą  s i ę  

t u ż  w i e r z y c i e l e  J W W .  C h o d k i e w i c z o m  i ż b y  r a c z y l i
\ IP .n  o n  r 7 . p r m r  n  r  h  v i i e r h  nA r \ r \  m i n c t n  T3 n u n s i t  a m

n a
d z i e ń  2 0  c z e r w c a  r .  b .  z j e c h a ć  d o  m i a s t a  P o w i a t o w e g o  

N o w o g r ó d k a  d l a  w z a j e m n e g o  w  p o m i e n i o n y m  i n t e r e s s i e  

p o r o z u m i e n i a  s i ę  i  u m o c o w a n i a  p l e n i p o t e n t ó w ,  i ż b y  c i ż p l e -  

n i p o t e n c i  l u b  s a m i  akt o r  o  w i e  m o g l i  na d z i e ń  3 o  e z e r w c a

5 . R o k u  1 8 1 8  m c a  k w i e t n i a  3 o  d n i a .  S ą d  Z i e m s k i  

P t t u  R o s i e l i ,  w y r o k i e m  R e m i s s y y n y r n  S ą d u  G ł ó w .  L i t e w ­

s k o  -  W i l e ń s k i e g o  a g o  D e p a r t a m e n t u  w  r o k u  1 8 1 7  a u g u ­

s t a  a 5  d n i a  o g ł o s z o n y m ,  n a  d o m i a r  s a t y s f a k c j i  k r  e d y t o ­

r o m  z e s z ł e g o  F a b i a n a  A l e x a n d r o w i c z a  B r y g a r d y e r a  w o y s k  

P o l s k i c h  n a z n a c z o n y —  Z a  p o d a n ą  p r o ś b ę  n a  b r n ie  N  a y -  

j u ś n i e y s z e g o  M o n a r c h y ,  p r z e z  R e g e n t a  G r o d z .  

R o s i e ń .  I g n a c e g o  J a t o w t a  w  i m i e n i u  D e p u t a t a  t e g o ż  p o ­

w i a t u  w y w o d o w e g o  W i n c e n t e g o  J u t o w t t a ,  z a  u p r z e d z o ­

n y m  p o z w e m  t e r m i n a l n y m  p o  s u k c e s s o r ó w  i  k r e d y t o r ó w  t e ­

g o ż  A l e x a n d r o w i c z a  ,  p r z e d  t e n ż e  S ą d  e x p o r t o w a h y m  _

S t o s o w n i e  z  p r a w i d ł e m  n a d m i e n i o n y  r e m i s s y  j u r y z d y k c y ą  

w  m i e ś c i e  p o w i a t o w y m  R o s i e n i a c h  S ą d u  t a x a t o r s k o - e x d y -  

w i z o r s k i  e g o  ,  w  s w o i m  k o m p l e c i e  z a r e a s s u m o w a ł , i  k o m -  

p o r t a c y ą  d o k u m e n t ó w  p o d  r e g e s t r e m  i  d a t t a m i , p r z e z  d e -  

b i t o r ó w  i  k r e d y t o r ó w  z  o b o w i ą z k i e m  o  p r z y s i ę ż e n i a  o n e j  

p r z e z  A k t o d ó w  l u b  P l e n i p o t e n t ó w  n u  k a d e n c j i  n a s t ę p n e j  

j u n i o w e y  r o k u  b i e ż ą c e g o  w  K a n c e ł a r y i  S ą d u  e x d y w i z o r -  

s k i e g o  s p e ł n i ć  s i ę  p o w i n n ą  n a z n a c z y ł  —  A d c y t a c y ą  P o ­

t r z e b n y c h  d o  s p r a w y  o s ó b  w s z y s t k i m  s t r o n o m  d ó z w o l i ł  - —  

o r a z  r o z b i o r e m  d z i e ł a  w  k a d e n c j i  t e j ż e  j u n i o w e y  c h o c i a ż b y  

n a  s e s s y a c h  p o o b i e d n i c h  z a j ą ć  s i ę , a  n i e  j a w i ą c y c h  p r e ­

t e n s j e  u p a d k o w i  p o d a ć  z a d e k l a r o w a ł —  i  o t e m  d l a  w i a ­

d o m o ś c i  w s z y s t k i c h  d o  t e g o  d z i e ł a  w p ł y w a j ą c y c h  a w i z a c y ą  

k u  o g ł o s z e n i u  p o  t r z y k r o t n i e  d o  K u r y  e r a  L i t e w s k i e g o  p r z e ­

s y ł a  P r e z y d e n t  Z i e m .  P t t u  R o s i e ń .  I g n a c y  B u c e w i c z .

S ę d z i a  Z i e m .  P t t u  R o s i e ń .  D .  S y r t o w t t .  - —  P i s a r z  Z i e ą y  

P t u  R o s i e ń .  D y o n i z y  P a s z k i e w i c z .
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